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KALENDARZYK
Dzisiaj czwartek, 23 lu­

tego — Romana i Damiana.
Jutro piątek, 24 lutego — 

Macieja i Sergiusza.
Pojutrze sobota, 25 lute­

go — Wiktora i Izabeli.
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POGODA
Dzisiaj będzie przeważnie sło­

necznie z wzrostem zachmurze­
nia wieczorem, wietrznie, tempe­
ratura do 58 F (14.4 C).

Jutro częściowe zachmurzenie, 
nadal wietrznie, możliwość prze­
lotnych deszczy, temperatura do 
45F(7C).

Wschód słońca o godz. 6:35 ra­
no, zachód o godz. 5:33 wieczo­
rem.

U.S. NIE REZYGNUJĄ Z LIBANU
Iran Grozi Blokadą Zat. Perskiej

BRIDGMAN, MICHIGAN. — Elektrownia atomowa “Cook” 
— tereny dla zwiedzających.

a I

Sekr. Shultz Gwarantuje 
Poparcie Dla Salwadoru

Jan Paweł II 
Odwiedzi Kanadę

Washington — Konferencja bisku­
pów kanadyjskich powiadomiła, że 
we wrześniu br. do Kanady przybę­
dzie Papież Jan Paweł II. Wizyta 
potrwa 12 dni, a rozpocznie się msza­
mi na otwartym powietrzu w Que- 
beku i Ottawie.

Prodróż zacznie się 9 września i bę­
dzie się odbywać pod hasłem “uczcij- 
my naszą wiarę.”

Strajk Głodowy 
w Ursusie 

Wstrzymany
Warszawa (ST, CT) — 12 męż­

czyzn i kobiet, którzy od minionego 
piątku prowadzili strajk głodowy w 
kościele Sw. Józefa w Ursusie pod 
Warszawą, zgodziło się wstrzymać 
swoją akcję do 12 marca, czyli do 
czasu, kiedy Prymas Polski, kardy­
nał Józef Glemp powróci z Ameryki 
Południowej.

Parafianie rozpoczęli głodówkę w 
chwili, kiedy bardzo popularny wśród 
mieszkańców Ursusa duchowny, 
ksiądz Mieczysław Nowak otrzymał 
od Prymasa polecenie przeniesienia 
się do prowincjonalnej parafii w Łę­
kach Kościelnych, odległej o ok. 30 
kilometów od Warszawy. Ksiądz No­
wak zasłynął ze swojego poparcia dla 
wolnych związków zawodowych “So­
lidarność”, które w zakładach pro­
dukcji ciągników “Ursus” posiadają 
bardzo wielu zwolenników.

Choć ksiądz przyjął polecenie wy­
jazdu do parafii w Lękach z poko­
rą, nie wykazali jej jego parafianie 
w Ursusie. Oprócz prowadzących gło­
dówkę, kilkadziesiąt innych osób na 
zmianę, 24 godziny na dobę, modli­
ło się w kościele Sw. Józefa o po­
wrót duchownego.

Ich delegacja próbowała interwe­
niować u biskupa Romaniuka, odpo­
wiedzialnego za sprawy personalne 
polskiego Kościoła, by decyzja Pry­
masa została odwołana. Ponieważ bi­
skup był nieugięty, mieszkańcy Ur­
susa postanowili poczekać na Pryma­
sa, by osobiście przekazać mu swoje 
żądania.

Wybuch Na Terenie 
Posiadłości Sowieckiej 

w Bronx
Nowy York (UPI) — W Bronx, 

na terenie, na którym mieszczą się 
zabudowania sowieckich misji dyplo­
matycznych, nastąpił dziś rano co 
najmniej jeden wybuch. Na razie 
nie podano doniesień na temat strat.

Władze poinformowały, że eksplo­
zja miała miejsce w sekcji River­
dale o godz. 3:15 czasu miejscowe­
go.

Władze policyjne twierdzą, że Ros­
janie nie wpuszczają nikogo na te­
ren swych zabudowań. Na razie nie 
wiadomo dokładnie, co właściwie wy­
buchło. Jedno doniesienie stwierdza, 
że nastąpiła eksplozja auta.

W kilka minut po wybuchu zate­
lefonował do biura agencji UPI nie­
zidentyfikowany osobnik, który stwier­
dził, że do przeprowadzenia eksplozji 
przyznaje się organizacja pn. “Jewish 
Direct Action”.

Tajne Negocjacje 
z Palestyńczykami 

Nowy York (CSM) — Dopiero w 
minioną niedzielę ujawniono informa­
cję, że w latach 1981/82 specjalny 
mediator z ramienia rządu amery­
kańskiego, John Edwin Mroź, przez 
9 miesięcy prowadził tajne negocjacje 
z przedstawicielami Organizacji Wy­
zwolenia Palestyny, usiłując nakłonić 
ich, by uznali prawo do istnienia pań­
stwa izraelskiego. Negocjacje wstrzy­
mano w czerwcu 1982 roku, kiedy 
Izrael dokonał inwazji Libanu.

Nowa Ofensywa 
Przeciw 
Wojskom Irackim
Siły Morskie Aliantów 
Gotowe Do Obrony 
Cieśniny Hormuz
Londyn (UPI) — Z Iraku przeka­

zano dziś, że wojska irańskie prze­
prowadziły trzeci z kolei atak na tery­
torium tego kraju, w ciągu ostatnich 
24 godzin. Walki uległy znacznemu 
natężeniu, toteż swobodna żegluga 
tankowców w rejonie Zatoki Perskiej 
ponownie stanęła pod znakiem zapy­
tania.

Bagdadzka telewizja przerwała w 
środę wieczorem nadawanie progra­
mu, przekazując komunikat, że głów­
na ofensywa irańska w chwili obec­
nej stanowi już bezpośrednie za­
grożenie dla mieszkańców miasta 
Basra, położonego w południowej czę­
ści Iraku.

Irackie radio przekazało natomiast 
z Bagdadu, że wojska Trzeciego Kor­
pusu armii tego kraju, jak dotąd 
wytrzymują konfrontację z siłami 
nieprzyjacielskimi. Nieco wcześniej 
prezydent Iraku, Saddam Hussein 
wezwał wszystkie siły zbrojne do 
utrzymywania stanu pełnej gotowo­
ści bojowej.

“Wróg pragnie sprofanować naszą 
ziemię, położyć łańcuch niewolnictwa 
na naszych szyjach, prześladować na­
sze żony, córki, siostry i matki,” 
oświadczył prezydent.

Iran nie przekazał żadnych dodat­
kowych komentarzy na temat nowej 
ofensywy swoich wojsk. Zachodnie 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Drugie Spotkanie 
Komisji 

Budżetowej
Washington (UPI) — Biały Dom 

oraz przywódcy demokratyczni w 
Kongresie doszli do porozumienia w 
sprawie drugiego z kolei spotkania 
w celu przedyskutowania sprawy re­
dukcji deficytu w budżecie federal­
nym. Chodzi tutaj o proponowane 
przez prez. Reagana zmniejszenie de­
ficytu o $100 mid. Po raz pierwszy 
plan ten został przez niego przed­
stawiony w czasie orędzia o stanie 
Unii, 25 stycznia.

Pierwsze spotkanie komisji odbyło 
się dwa tygodnie temu i zakończy­
ło porozumieniem w sprawie zre­
zygnowania z cięć funduszów opie­
ki społecznej. Poza tym innych kon­
kretnych ustaleń nie sformułowano.

Zdaniem administracji, znalezienie 
dróg redukcji deficytu w budżecie 
federalnym jest możliwe bez sprowa­
dzania rozmów do bardzo drażliwych 
tematów, do których należą m.in. cię­
cia budżetowe oraz zwiększenie po­
datków.

Niezadowolenie republikanów z bra­
ku konkretnych rezultatów działalno­
ści powyższej komisji, zmusiło jej 
członków do ustalenia daty kolejnego 
spotkania na dzisiaj. Biały Dom 
nalegał na rozpoczęcie rozmów wczo­
raj. Demokraci są bardzo sceptyczni 
w stosunku do propozycji prez. Rea­
gana redukcji obecnego deficytu, któ­
ry ma wynieść w 1985 r. $180 mid, 
zgodnie z preliminarzem budżeto­
wym na ten rok fiskalny.

Przywódca demokratów w Izbie 
Reprezentantów, Jim Wright oświad­
czył, że warunkiem kontynuowania 
dyskusji na temat redukcji deficytu 
jest gotowość prez. Reagana prze­
prowadzenia cięć w budżecie obron­
nym USA. Powiedział on, cytując 
dane kongresowego biura budżetowe­
go, że $227 mid można byłoby za­
oszczędzać rozkładając wydatki na 
cele obronne na 6 lat zamiast 5.

Washington (ST) — Sekretarz sta­
nu George Shultz oświadczył wczoraj, 
że Stany Zjednoczone będą udzielały 
pomocy władzom Salwadoru, nieza­
leżnie od tego, kto zostanie zwycięcą 
wyborów w tym kraju. “USA nie są 
neutralne jeśli chodzi o proces wybor­
czy w Salwadorze,” oświadczył sekre­
tarz podkreślając, że wybory muszą 
tam zostać przeprowadzone zgodnie 
z zasadami demokracji. “Jesteśmy 
jednak w pełni neutralni co do ich 
wyników.”

Sekretarz bardzo starannie i ostroż­
nie dobierał słowa, składając oświad­
czenie przed członkami senackiego 
Komitetu Stosunków Międzynarodo­
wych. Od rekomendacji członków Ko­
mitetu może bowiem zależeć wyso­
kość pomocy zagranicznej Stanów 
Zjednoczonych, która według propo­
zycji Białego Domu powinna wynieść 
$15.2 mid.

Istnieje niebezpieczeństwo, że wy­
bory w Salwadorze, przewidziane na 
25 marca, wygra przywódca prawi­
cowej partii ARENA, Roberto d’Au- 
buisson. Były ambasador USA w Sal­
wadorze, Robert White nazwał go 
jakiś czas temu “szefem skrajnie 
konserwatywnych terrorystów.” Z 
kolei senator Jesse Helms (R.-N.C.) 
oświadczył, że jak dotąd jedynym 
dowodem przeciwko d’Aubuissonowi 
są słowa White’a.

Sekretarz Shultz stwierdził, że 
chwilami odnosi wrażenie, iż podczas 
wyborów w Salwadorze będzie tam 
więcej obserwatorów, aniżeli samych 
wyborców. Proces ten, a zwłaszcza 
zasady na bazie których będzie orga­
nizowany, wzbudza bowiem ogromne 
zainteresowanie tak ze strony przed­
stawicieli rządów innych krajów, jak 
i członków międzynarodowych orga­
nizacji, walczących o respektowanie 
praw humanitarnych.

Odprężenie w Stosunkach 
RPA — Mozambik

Maputo, Mozambik (CSM) — Rząd 
białej mniejszości w Republice Połu­
dniowej Afryki oraz czarne władze 
Mozambiku zgodziły się co do głów­
nych punktów porozumienia pomię­
dzy obydwoma krajami. Minister 
spraw zagranicznych RPA, Roelof 
Botha oświadczył, że podpisania ukła­
du spodziewa się w najbliższym cza­
sie.

Poszukiwania 
Zaginionych 

Żołnierzy USA 
Bangkok, Tajlandia (CSM) — Z ofi­

cjalną wizytą w Hanoi przebywa od 
kilku dni asystent sekretarza obrony 
Stanów Zjednoczonych, Richard 
Armitage. Jest to najwyższy rangą 
przedstawiciel Departamentu, który 
odwiedził Hanoi od czasu zakończe­
nia wojny wietnamskiej. Celem jego 
wizyty jest próba wyjaśnienia losu 
2,500 żołnierzy amerykańskich, uzna­
nych za zaginionych w trakcie działań 
wojennych.

Sekretarz stanu wyraził jednak 
wątpliwości, czy według zasad demo­
kratycznych przebiegną również wy­
bory w Nikaragui, zaplanowane na 
4 listopada tego roku. Obywatele ma­
ją tam dokonać wyboru prezydenta, 
wiceprezydenta oraz członków 90- 
osobowego Zgromadzenia, stanowią­
cego odpowiednik parlamentu.

Zdaniem administracji washingtoń- 
skiej reżim Sandinistów za wszelką 
cenę postara się kontrolować prze­
bieg wyborów w Nikaragui, toteż 
istnieje niewielka szansa, aby do­
puścił do wybrania niewygodnego dla 
siebie przywódcy. Obecnie można 
jedynie wierzyć, że przedstawiciele 
opozycji nikaraguańskiej wywalczą 
chociaż kilka miejsc dla swoich 
przedstawicieli w Zgromadzeniu.

Nominacja 
W. Wilsona 

Na Dobrej Drodze 
Washington (UPI) — Oponenci na­

wiązania pełnych stosunków dyplo­
matycznych pomiędzy Washingto­
nem i Watykanem twierdzą, że walka 
w senackim komitecie spraw zagra­
nicznych, która rozpoczęła się w dniu 
wczorajszym, stanowi dopiero począ­
tek. W pierwszym dniu przesłuchań 
w sprawie zatwierdzenia na ambasa­
dora przy Stolicy Apostolskiej Wil­
liama Wilsona, oponenci jego spot­
kali się z porażką. Przeciwnicy na­
wiązania stosunków ze Stolicą Apo­
stolską twierdzą wszakże, że walka 
dopiero się rozpoczęła. Z opinią tej 
treści wystąpił m.in. James Dunn, 
dyrektor wykonawczy połączonego 
komitetu baptystów, zajmującego się 
sprawami międzynarodowymi.

Nominacja Wilsona zatwierdzona 
została wczoraj w senackim komi­
tecie spraw zagranicznych stosun­
kiem głosów 9 do 1. Jedynym sena­
torem, który głosował przeciw był 
Jesse Helms (R.-N.C.). Obecnie pro­
pozycja w sprawie zatwierdzenia no­
minacji Wilsona przesłana została 
przez komitet na forum Senatu. W 
posiedzeniu komitetu wziął również 
udział republikański przywódca Se­
natu Howard Baker, który zjawił 
się, by zapewnić potrzebne kworum 
i tym samym przyśpieszyć — zgo­
dnie z życzeniem prez. Reagana — 
załatwienie sprawy.

We wtorek przewodniczący senac­
kiego komitetu spraw zagranicznych 
sen. Charles Percy (R.-Ill.) zmuszo­
ny był do odłożenia głosowania z po­
wodu braku na posiedzeniu dosta­
tecznej ilości członków.

Helms, który twierdzi, że uważa 
Wilsona za swego przyjaciela, powie­
dział, iż jest przeciwny utworzeniu 
pełnego ambasadora — przy tak ma­
łym państwie, jakim jest Watykan 
— będącym międzynarodową główną 
kwaterą Kościoła Rzymsko-Katolic­
kiego.

-i-.:

152 Tysiące |
W okresie od kwietnia 1981 roku 

do czerwca 1983 roku — wedle 
“Diariusza Sejmowego” — 152 tysią­
ce obywateli polskich opuściło kraj, 
wybierając życie za granicą.

Znajduje się wśród nich 6.5 tys. 
inżynierów i 1,100 obywateli posia­
dających doktoraty.

Senat 
Przywraca 

Karę Śmierci
Washington (UPI) — Zwolennicy 

ustawy w sprawie przywrócenia kary 
śmierci odnieśli wczoraj na Kapito­
lu swe największe na przestrzeni os­
tatnich 10 lat zwycięstwo. Senat za­
twierdził ustawę przywracającą karę 
śmierci za popełnienie przestępstw 
określanych jako federalne.

Zwycięstwo to ma jednakże charak­
ter poniekąd symboliczny, albowiem 
Izba jest przeciwna projektowi, dla­
tego też szanse na wprowadzenie w 
życie kary śmierci są raczej nikle.

Wynik głosowania za zatwierdze­
niem projektu brzmiał 63 do 32. 
Obecnie popierany przez prez. Rea­
gana projekt przesłany został do 
Izby.

Jest to pierwszy na przestrzeni 
10 lat wypadek, że Senat bądź Izba 
zatwierdziły projekt ustawy w spra­
wie przywrócenia kary śmierci. W 
r. 1972 Sąd Najwyższy unieważnił 
obowiązujące w tym czasie prawo 
odnośnie kary śmierci.

Współpracownicy przewodn. senac­
kiego komitetu spraw legalnych, C. 
Thurmond’a (R.-S.C.) przewidują, że 
projekt ustawy w sprawie przywró­
cenia kary śmierci napotka na silną 
opozycję w kontrolowanej przez de­
mokratów Izbie, która do tej pory 
odnosiła się bardzo obojętnie do wzno­
wienia kary śmierci.

John Shattuk z organizacji Ameri­
can Civil Liberties Union twierdzi, 
że projekt ustawy napotyka na tru­
dności natury konstytucyjnej i nie 
zostanie nigdy zatwierdzony przez 
izbowy komitet d/s legalnych.

Innego zdania jest prokurator ge­
neralny William French Smith, który 
stwierdzi! w pisemnym oświadcze­
niu, że istnieje “przytłaczające po­
parcie opinii publicznej na rzecz zwal­
czania przestępczości”, obejmuje to 
zarówno przywrócenie kary śmierci 
jak również szereg innych projek­
tów ustaw, które zatwierdzone zosta­
ły przez Senat na początku bm.

“Izba musi zbudzić się i wziąć 
się do czynu” — powiedział Smith.

Autostrady Otwarte 
Dla Ciężarówek 

z 2 Przyczepami
Washington (UPI) - Sąd Najwyż­

szy podtrzymał decyzję obalającą za­
kaz prowadzenia na autostradach 
międzystanowych ciężarówek z po­
dwójnymi przyczepami, tzw. trailers, 
wydany przez są stanowy Connec­
ticut.

Sąd Najwyższy odrzucił argument 
władz stanowych, że stosowanie tan­
demów jest zagrożeniem dla innych 
kierowców korzystających z autos­
trad.

Powyższa decyzja anuluje obowią­
zujący do tej pory zakaz prowadze­
nia tandemów w takich stanach, jak: 
Connecticut, Maine, New Hampshire, 
Vermont, Massachusetts, Rhode Is­
land, Pennsylvania, Zach. Virginia, 
Virginia, Tennessee, Północna Karo­
lina, Alabama oraz Dystrykt Ko­
lumbii.

Decyzja powyższa anuluje także 
zakaz używania tandemów dłuższych 
niż 55 stóp w stanie New York i 
Georgii; dłuższych niż 60 stóp w 
stanie Mississippi oraz dłuższych niż 
65 stóp w Północnej Dakocie, Min­
nesocie, Wisconsin, Michigan, Illinois, 
Missouri, Louisianie, Kentucky, Ma­
ryland oraz na Florydzie.

“Marines” 
Pozostaną 
Na Okrętach
Mimo Niepowodzeń, 
Prezydent Nie Traci 
Nadziei Na Pokój
Washington (CT, ST) — Wczoraj­

sza konferencja prasowa prez. Rea­
gana poświęcona była w głównej mie­
rze sprawie redukcji deficytu w bu­
dżecie federalnym, obecnej sytuacji 
w Libanie, ze szczególnym uwzglę­
dnieniem wycofywania z tego kraju 
amerykańskiej piechoty morskiej oraz 
polemiki z demokratami.
Prez. Reagan zaapelował do de­

mokratów o poważne potraktowanie 
tak ważnej sprawy, jak konieczność 
zmniejszenia obecnego deficytu, któ­
ry zgodnie z jego •preliminarzem na 
rok fiskalny 1985 ma wynieść $180 
mid. Zdaniem Prezydenta, deficyt 
może być zredukowany nawet bez 
dokonywania tak drastycznych posu­
nięć, jak podwyżka podatków, której 
domagają się demokraci, uważając, 
że jest to jedyny możliwy sposób 
zmniejszenia deficytu.

Prezydent jest również przeciwny 
cięciom w budżecie obronnym, czego 
żądają demokraci, twierdząc, że 
zmniejszenie wydatków na obronność 
bardzo poważnie zredukują deficyt 
w budżecie federalnym. Są oni np. 
zdania, że fundjfcze na cele obronne 
przewidziane na 5 lat, rozłożone na 
lat 6, zredukują deficyt w znacznym 
stopniu. Prezydent oświadczy! w od­
niesieniu do różnicy zdań na temat 
deficytu, że mimo, iż jest przeciwny 
cięciom w budżecie obronnym, to

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Wymiana Ognia 
w Bejrucie 
Nie Ustaje

Bejrut. (UPI) — Sympatyzujące z 
antyrządowymi siłami jednostki ar­
mii libańskiej patrolują dziś ulice 
zamieszkałej przez muzułmanów za­
chodniej dzielnicy Bejrutu. Jednocze­
śnie przywódcy zwalczających się 
frakcji odrzucili wysunięte przez 
chrześcijan i muzułmanów apele w 
sprawie złożenia broni.

Wojska rządowe, na których czele 
stoi oficer muzułmański (szyita), pa­
trolują obecnie ulice zachodniego Bej­
rutu. Wskutek silnego ostrzału arty­
leryjskiego oraz w wyniku starć, jakie 
miały miejsce wzdłuż zielonej linii 
dzielącej miasto na dwie połowy, zgi­
nęło co najmniej 15 osób, a dalszych 
70 zostało rannych.

Zbuntowane oddziały armii libań­
skiej trzymają się z dala od zielonej 
linii, wzdłuż której doszło do starć 
pomiędzy byłymi ich kolegami — lo­
jalnymi w stosunku do prez. Gema- 
yela, a milicją muzułmańską. Linia 
zielona dzieli miasto na dwie części 
— chrześcijańską i muzułmańską.

Przywódcy muzułmanów i chrześci­
jan doszli w środę po raz pierwszy 
na przestrzeni dziewięciu lat do poro­
zumienia i wystosowali do zwalczają­
cych się frakcji apel w sprawie zło­
żenia broni. Apel ich został jednakże 
zignorowany.

W ramach prowadzonych nadal walk 
notowana jest silna wymiana ognia 
z broni maszynowej oraz moździerzy.

Władze policyjne podały, że szereg 
pocisków trafiło w dzielnicę mieszkal­
ne, z dala od strefy wojennej.

Wahania Kursu Dolara
Londyn (UPI) — Kurs dolara 

wzrósł dziś w stosunku do waluty 
RFN (2.66075 DM), szwajcarskiej 
(2.1945 SF) i francuskiej (8.1980 FF) 
oraz spadł w stosunku do brytyjskiej 
($1.4555 za 1 ft. szt.).

Cena złota wzrosła w Londynie do 
$402.50 za uncję.
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Co Słychać 
Wśród Podhalan

TOKIO, JAPONIA. — Jurij Fanilow oraz N. A, Usow — 
attache wojskowi ambasady ZSRR udzielili wywiadu japoń­
skim dziennikarzom. (UPI)

Pomóżmy Uratować Wzrok
16-letniego Roberta

Sprawozdania
Zebrań Wyborczych

W dniu 15 stycznia br. odbyło się 
zebranie wyborcze w Kole nr 22 Ma­
niowy. Na zebraniu obecny był pre­
zes Zarządu Głównego Józef Gil. 
Wybory przeprowadził wiceprezes 
Zarządu Głównego Andrzej Bobak; 
on także odebrał przysięgę od no­
wych urzędników.

Do zarządu Koła weszły następu­
jące osoby: Kazimierz Sitarz — pre­
zes, Andrzej Sieczka — wiceprezes, 
Kazimiera Tomaszkowicz — wice­
prezeska, Ela Podlipni — sekretarz 
protokółowy, Maria Węgrzyniak — 
sekretarz finansowy, Józef Sekuła — 
skarbnik, Władysław Piwowarski — 
opiekun kasy. Dyrektorem do Zarzą­
du Głównego jest Andrzej Sieczka.

W niedzielę, 22 stycznia, odbyły się 
wybory zarządu Koła nr 41 Wróblów- 
ka. Wybory przeprowadził dyrektor i 
prezes Koła nr 21 Czarny Dunajec
— Jan Kantor. Obecny był także na 
zebraniu jako delegat Zarządu Głów­
nego Andrzej Gędłek, dyrektor Koła 
Biały Dunajec. Zebranie to zaszczy­
cił także swą obecnością kapelan 
Zarządu Głównego ks. Tadeusz Win- 
cenciak.

Do zarządu Koła nr 41 Wróblówka 
weszli następujący członkowie: Józef 
Króżel — prezes, Leon Ogrodny — 
wiceprezes, Stanisława Podczerwiń- 
ska — wiceprezeska, Zofia Ogrodny
— sekretarz protokółowy, Halina 
Kwak — sekretarz finansowy, Maria 
Miętus — skarbnik. Dyrektorem do 
Zarządu Głównego jest Jan Komper- 
da- * * *

W niedzielę, 5 lutego, odbyły się 
wybory do zarządu Koła nr 31 Wier­
chy. Wybory przeprowadziła Helena 
Trunko — sekretarz generalny Za­
rządu Głównego. Skład zarządu na 
1984 r. przedstawia się następująco: 
ks. Tadeusz Wincenciak — kapelan, 
Michał Cieśla — prezes, Frank Bo­
bak — wiceprezes, Maria Jachyniak
— wiceprezeska, Sophie Kulikowski
— sekretarz protokółowy, Andrzej 
Czyszczoń — sekretarz finansowy, 
Frank Planica — skarbnik, Włady­
sław Basiorka i Tadeusz Cieśla — 
chorąży. Komisja Rewizyjna: An­
drzej Nykaza, Jan Tylka-Suleja i Wła­
dysław Mędlak. Dyrektorem do Za­
rządu Głównego jest Maria Jachy- 
miak. * ★ ★

W dniu 5 lutego odbyło się także 
zebranie wyborcze w Kole nr 33 
Dzianisz. Na zebraniu obecni byli 
jako delegaci Zarządu Głównego An­
drzej Wróbel — honorowy prezes i 
Andrzej Bobak — wiceprezes. Ducho­
wy przywódca naszej organizacji, ka­
pelan ks. Tadeusz Wincenciak odmó­
wił modlitwę na otwarcie zebrania.

W skład zarządu Koła nr 33 Dzia­
nisz wchodzą następujące osoby: 
Władysław Michniak — prezes, Woj­
ciech Waluś — wiceprezes, Aniela 
Styrczula — wiceprezeska, Janina 
Tylka — sekretarz protokółowy, 
Agnieszka Długopolska — sekretarz 
finansowy, Edward Tylka — skarb­
nik. Do Rady Gospodarczej wcho­
dzą: Bronisława Pabin, Józef Tru­
chan i Franciszek Klejka. Pierwszy 
raz w historii Koła wybrani zostali 
członkowie, by pełnić urząd chorą­
żych; są nimi: Stanisław Krzysiak 
i Jan Słodyczka. Funkcje zbliżoną 
do roli dawniejszego marszałka peł­
nił będzie porządkowy, którym został 
wybrany Józef Pabin. Dyrektorem 
do Zarządu Głównego jest Ludwika

Michniak.
Po zebraniu podana została gorą­

ca kolacja, a po kolacji zabawa przy 
dźwiękach muzyki góralskiej.

* ★ ★
W niedzielę, 12 lutego, odbyło się 

zebranie wyborcze w Kole nr 27 Wi­
tów, połączone wraz z uroczystą in­
stalacją nowego zarządu. Zarząd Ko­
ła pozostał w ubiegłorocznym skła­
dzie. Do przeprowadzenia wyborów 
jako delegat Zarządu Głównego przy­
był dyrektor Koła nr 1 Stowarzysze­
nia Podhalan na Wojciechowie John 
Chlebek oraz dyrektor Koła nr 41 
Wróblówka, Jan Komperda. Wybory 
przeprowadził i odebrał przysięgę dy­
rektor Jan Komperda.

Po wyborach odbyła się instalacja 
zarządu Koła Witów jak co roku 
w bardzo uroczystej atmosferze. 
Dla łuprzyjemnienia wieczoru grała 
kapela góralska pod dyrekcją Jacka 
Toczka. W uroczystej instalacji wziął 
udział także prezes zarządu Główne­
go Józef Gil, wiceprezes Andrzej Bo­
bak wraz z małżonką, sekretarz ge­
neralny Helena Trunko oraz sekre­
tarz finansowy Janina Tylka-Suleja. 
Imprezy Podhalańskie

Chicagoski Komitet Budowy Kościo­
ła we Wróblówce oraz Koło nr 41 Wró­
blówka urządza “Zabawę taneczną” 
w sobotę, 3 marca, w sali Paradise 
Hall, 1758 W. 48-ma ul. Całkowity 
dochód z zabawy przeznaczony zo­
stanie na wykończenie kościoła we 
Wróblówce.

Zabawa rozpocznie się o godz. 
8-ej wieczorem. Grać będzie popu­
larna orkiestra “Skalni”.

Serdecznie zapraszamy do wzięcia 
udziału w naszej zabawie i popar­
cia godnego celu.

★ ★ ★
Szkółka Tańca przy Zarządzie Głó­

wnym serdecznie zaprasza wszyst­
kie dzieci podhalańskie na próby tań­
ca i pieśni regionu Podhala, które 
odbywają się w każdą sobotę o godz. 
4-ej po poł., w sali Domu Podhalan, 
4808 S. Archer Ave.; tel. 523-7632.

Andrzej Bobak, przew.
Komitetu Imprez

★ ★ *
Biblioteka Związku Podhalan za­

prasza miłośników dobrej książki w 
swe podwoje w każdą niedzielę, od 
2-ej do 4-ej po poł. Biblioteka znaj­
duje się górnej sali Domu Podhalan, 
4808 S. Archer Ave.

Joachim Bryja, bibliotekarz 
Janina Tylka-Suleja, koresp.

Nowojorski Komitet Pomocy Nie­
widomym w Polsce, na czele którego 
stoi pani Halina Rodzińska, wystąpił 
z apelem o pomoc w uratowaniu wzro­
ku 16-letniego Roberta Rybczyńskie­
go z Bydgoszczy.

Apel jest treści następującej:
Robert Rybczyński cierpi na skom­

plikowaną chorobę siatkówki. Straci 
wzrok, jeśli wkrótce nie zostanie pod­
dany operacji. W Polsce nie jest to 
jednak możliwe.

Rekordy Frekwencji 
Na Wystawie 

Samochodowej
Na tegorocznej wystawie samocho­

dowej, która odbywała się w McCor­
mick Place przez ostatnich kilkana­
ście dni, zanotowano rekordową licz­
bę zwiedzających. Wystawę zwiedziło 
988,766 osób, pobijając rekord osiąg­
nięty w roku ubiegłym o ponad 10,000 
osób.

Sprzedawcy samochodów spodzie­
wają się większego zainteresowania, 
szykują się więc do ożywienia inte­
resów.

K-Mart Powróci 
Do Elmhurst

Władze Elmhurst wydadzą obligacje 
by zebrać fundusze potrzebne na re­
nowacje sklepu K-Mart, mieszczące­
go się przy Ul. Hwy. 83 i St. Charles 
Rd., który został zamknięty w 1982 ro­
ku. Wraz z jego likwidacją poważnie 
spadły dochody miasta z podatków 
od sprzedaży, zwłaszcza, że centrum 
handlowe, w którym mieścił się K- 
Mart straciło wielu klientów, co zmu­
siło właścicieli mniejszych sklepów 
do ich zamknięcia.

Jedynym specjalistą, który mógłby 
z powodzeniem przeprowadzić zabieg, 
jest dr Schepens z Bostonu. Wiążą 
się z tym jednak poważne koszty, 
które przekraczają możliwości finan­
sowe rodziców młodego Polaka.

Zrozpaczona matka zwróciła się z 
prośbą o pomoc do nowojorskigo Ko­
mitetu Pomocy Niewidomym w Pol­
sce. Instytut Perkinsa zagwarantował 
chłopcu mieszkanie i utrzymanie pod­
czas pobytu w Stanach Zjednoczo­
nych. PLL “LOT” zapewniły Roberto­
wi bezpłatny przelot. Za operację 
trzeba jednak zapłacić.

Jest to koszt niebagatelny, bo się­
gający kilkunastu tysięcy dolarów. 
Zabieg można by przeprowadzić jesz­
cze w tym miesiącu, ponieważ Robert 
Rybczyński przyjeżdża do USA już za 
kilka dni.

Komitet Pomocy Niewidomym w 
Polsce apeluje zatem gorąco do 
wszystkich Polaków w Stanach Zje­
dnoczonych, aby przyłączyli się do 
zbiórki, która pozwoliłaby pokryć 
koszty skomplikowanej operacji. 
Także od nas wszystkich zależy, czy 
16-letni chłopiec zachowa wzrok.

Zwolnione od podatków dotacje 
przesyłać można na adres:
Committee for the Blind of Poland 

Post Office Box 412
Gracie Station, New York, N.Y. 10028

Ofiarodawcy proszeni są zaznaczyć 
na przekazie, że pieniądze przezna­
czone są dla Roberta Rybczyńskiego.

Crisp and Fresh
Printed Pattern

4818
SIZES
8-18

7ZZ«1

Enjoy the good feelings you'll 
get wearing this crisp, fresh dress. 
Collarless neckline with double- 
breasted effect, tucked detail, 
elasticized waist. Send!

Printed Pattern 4818 Misses 
Sizes 8. 10, 12, 14, 16, 18. Size 
12 (bust 34) takes 2% yards 
45-inch fabric.
$2.75 for each pattern. Add 504 
for each pattern for postage 
and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St., 
New York, NY 10011 
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

Easy chemises, dashing sports­
wear—see and sew all the 
newest fashions, send for NEW 
SPRING-SUMMER CATALOG. Over 
100 styles plus Free Pattern 
Coupon. Send $2 for Catalog now. 
ALL CRAFT BOOKS $2.50 each 
131-Add a Block Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
125-Petal Quilts 
121-Pillow Show-offs 
Books and Catalog - add 504 
each for postage and handling.

PRZEDWIOSENNA WYPRZEDAŻ
CRAGIN DEPARTMENT STORE
5018-22 W. ARMITAGE AVE. ★ ISTNIEJE PONAD 90 LAT

Godziny: Poniedz. Czwart. 9:30-8:30, Wtorek, Środa, Sobota 9:30-5:30, 
Piątek 9:30-6:00 • Niedziela—Zamknięte

Dużo innych artykułów po okazyjnie niskich cenach, które nie są ogłaszane

NOWY DZIAŁ
METALOWE 

SZAFKI KUCHENNE 
“Butcher Block” wierzch 

$55.00............. $39.99
Także szafki na garderobę, 

rozmaitości, porcelanę 
OSZCZĘDZ 20%

POSZWY NA PODUSZKI 
nie przepuszczają puchu i pierza 

8 uncjowa satyna
Z zamkiem błyskawicznym lub 

zwykle otwarcie. 
Wszystko bawełniane

$2.99 SPECJALNIE $1.99
Ogran. 3

Damskie polyestrowe
SPODNIE 

wszystkich znanych firm. 
Uprzątająca wyprzedaż 

w bezmencie 

Teraz $5.00

BIC Butane 
ZAPALNICZKI

Wart. $1.00
430 Sztuka

Ogran. 4

NOWA PACZKA!

TRADING CORPORATION
zawiadamia, że ze względu na aktualne zapotrzebowanie ludności w 
Polsce obszerny zestaw dostarczanych do Polski paczek został uzupeł­
niony o nową paczkę zawierającą

1 kg. herbaty wysokiej jakości w cenie $6.50

w tym: 80 dkg. herbaty sypkiej

20 dkg. herbaty porcjowanej (tea bags)

Przedsiębiorstwo PEWEX wykonu' ~.e w Polsce zlecenia Pekao 
zapewnia, ze dołoży wszelkich stai , aby herbata sypka była 
pakowana w hermetyczne torebki pc 0 dkg. a herbata porcjowana 
składała się z 4 paczek po 25 torebek ażda.

Zlecenia przyjmuję autoryzowani dealerzy Pekao
oraz

PEKAO TRADING CORPORATION

470 Park Ave., South, New York, N.Y. 10016 Tel,: 212/684-5320 
333 North Michigan Ave,, Chicago, III. 60601 Tel.: 312/782-3933

SERGIUSZ PIASECKI

NIKT NIE DA NAM
ZBAWIENIA...

81

Wkrótce Jaś leżał, na jodłowych gałęziach. 
Patrzył w niebo. Myśli plątały mu się w głowie.

Pierwsza od dfawna noc, w czasie której czuł 
się zupełnie bezpieczny.

Wysoko w górę pędziły z ogniska- iskry i tam 
mieszały się z gwiazdami.

A w krąg cicho stał las i milczał.
XIV.

KONIEC POWIEŚCI, BLATNEJ KARIERY
ALEKSANDRA BARANA

I PRZYGÓD JASIA.
Kolację rozdawano wcześnie: o szóstej; 

zmierzch zapadjał teraz około 9-tej. Więźniowie 
’podstawiali miedziane baki i brali zupę.

Dziewiątkę załatwiono. Celę zamknięto.
— Na rosole nas trzymają — rzeki Szczupak, 

niosąc naczynie do stołu.
— O higienę dbają — dodał Fiśko.
Janek Złoty Ząb zamieszał drewnianą łyżką 

mętną lurkę i splunął. Położył łyżkę na stole i od­
szedł w kąt celi. Tam usiadł na „koźle” obok Ba­
rana.

— Cóżeś w takim cytrynowym humorze. Nie 
warto finfy wieszać. Nas rozwalą, ich cholera wy­
dusi i wszystko będzie git.

Baran spojrzał na niego — jakby nie słyszał, 
lecz po chwili powiedział:

—Aby prędzej!
— Nie rób wiatru: zdążymy.
Niektórzy więźniowie jedli, raczej pili, mętną, 

skąpo osoloną zupę. Inni, po wypiciu kilku łyżek 
odchodzili od stołu. Tylko Kasia Śmieszna, wyso­
ki, tęgi chłop lat około 30, siorbał łyżką wodnistą 
lurkę i sam wypróżnił kociołek na 4-ch więźniów.

— Ten apetytu nie traci — zauważył Fiśko. — 
Machnij jeszcze jeden ceberek.

— Uważajcie, żebv kotła nie zjadł — wtrącił 
Knot.

Chłop roześmiał się wesoło i szczerze... W celi 
uważano, że jest głupawy. W rzeczywostości był 
to dobry, poczciwy chłopina. Nigdy się nie kłócił. 
Kpinki z siebie przyjmował z pogodnym uśmie­
chem i sam się śmiał1 najgłośniej. Zdawało się, że 
nie rozumie gdzie jest i co go czeka. Do więzienia 
trafił w taki sposób: na rogatce miasta zatrzy­
mało go dwóch pijanych żołnierzy. Kazali oddać 
sobie pieniądze. Oddał to co miał — drobną sumę. 
Wówczas żołnierze chcieli zabrać konia i wóz.

— Nie dam —- powiedział spokojnie chłop.
—. I pytać nie będlziemy.
Wyrwano mu z rąk lejce. Jeden z żołnierzy u- 

derzył go kolbą karabinu w pierś. Wówczas chłop 
wyrwał mu z rąk karabin i spokojnie zabił obu 
żołnierzy. Rzucił karabin na ziemię i pojechał da­
lej. Wnet dopędziło go kilku konnych bolszewików. 
Oficer, kozak, nie pozwolił go bić i oddał w ręce 
milicji. Sprawę przekazano Czerezwyczajnej Ko­
misji, a chłopa wsadzono do więzienia. Nie umiał • 
nawet porządnie opowiedzieć więźniom za co go 
wsadzono.

— Czy ty rozumiesz, że ciebie rozbiją? — py­
tał go Szczupak.

— No to co?— Wesoło pytał chłop.
— Śmiały tuman! — powiedział Fiśko z uzna­

niem.
— Ze śmiałych szelki robią — wtrącił Knot.
Lecz wszyscy polubili chłopa i wnet otrzymał 

przezwisko: Kasia Śmieszna. Cela, do której go 
wsadzono, należała do tych, w których siedzieli 
więźniowie ze sprawami w „Kolegii”. Wyjaśnio­
no to chłopu. Lecz on zapominał nazwy i mówił: 
„cielega”*).

— Na tej „cieledze” daleko nie zajedziem. Trze­
ba było swojej pilnować — mówił Fiśko.

— I pilnowałem. Dwóch soldatów skasowałem 
— odpowiadał wesoło Kasia Śmieszna.

— Nie martw się, dad(zą ci skarbowTą, z moto­
rem — rzekł Janek Zloty Ząb. — „Czarny Kruk” 
się nazywa.

Chłop tylko się śmiał i jego zawsze równy, do­
bry nastrój, pogodna twarz i niezmienny spokój, 
wytwarzały dobrą atmosferę w celi.

Jeśli blatni tego wieczora wyszydzali kolację, 
to nie dlatego, że byli głodni. Jedzenia było dość. 
Baran otrzymywał d|wa razy w tygodniu „ogrom­
ne” wałówki. Jaś mu to zorganizował. Uważał 
swego mistrza za zgubionego, więc chciał, aby 
chociaż głodu nie zaznał i miał dość palenia w o- 
statnich dniach swego życia.

Nadeszła noc. Więźniowie układali się do snu, s 
lecz długo w noc rozmawiali.

—Ot „pluski” gryzą! — z podziwem raczej, 
niż ze złością powiedział Kasia Śmieszna.

— A ty ją złap) za tylne łapy — radził Janek 
Złoty Ząb — i zębami o parapet.

— Pluskwy jak barany, a gryzą jak psy! — do­
dał Szczupak.

— Jeśli taką pół roku pohodować — to doić 
można; — wtrącił Fiśko.

A noc snuła się nad miastem.
Po północy usłyszeli dźwięk motoru. Setki serc 

niespokojnie drgnęło w piersiach.
„Czarny Kruk...”.
Rzeczywiście auto wjechało na dziedziniec wię­

zienny. Na zewnątrz było słychać okrzyki i rozmo­
wy w rosyjskim języku. Potem po żelaznych scho­
dach zadudniły ciężkie kroki. Serca drgały w pier­
siach.

*) Po polsku: wóz.
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Orędzie Prezesa 
Związku Klubów Polskich

Rok bieżący, to rok zakończenia 
kadencji obecnego zarządu ZKP, a 
tym samym rok 18-go sejmu ZKP.

W okresie ostatnich 3 lat w ży­
ciu naszej organizacji zaszły istotne 
zmiany. Począwszy od stale powięk­
szającej się naszej szkółki pieśni i 
tańca dla dzieci, otwarcia biura po­
mocy naszym rodakom w sprawach 
emigracyjnych, powstania chóru 
mieszanego, otwarcia szkoły języka 
angielskiego dla naszych rodaków, 
a zakończywszy na najważniejszym 
wydarzeniu, jakim było kupno naszej 
własnej siedziby pod nazwą “Polish 
Heritage Center”.

Adam Ocytko, prezes ZKP
Obecnie całą uwagę skupiamy na 

tym właśnie domu, ponieważ pra­
gniemy, aby miejsce to jak najszyb­
ciej było pełnoprawne i całą swą 
powierzchnią służyło naszej Polonii.

Będzie to kosztowało jeszcze wiele 
pracy, a także i pieniędzy, ale z za­
pałem i chęcią, wspólnymi siłami,

Miesięczne Posiedzenie 
Klubu Dołęga

Klub Dołęga będzie miał swe mie­
sięczne posiedzenie w niedzielę, 26 lu­
tego w sali par. św. Stanisława B. i M. 
przy 2300-18 N. Lorel Ave., o godz. 
2:30 po poł.

Ponieważ mamy wiele ważnych spraw 
do załatwienia, prosimy wszystkich 
o liczne przybycie.

W. Sowa, prezes 
S. Gojas, sekr.

Zabawa Karnawałowa 
Szkoły Im. E. Plater

Polska Szkoła im. Emilii Plater 
zaprasza na “Zabawę karnawałową,” 
jaka odbędzie się w sobotę, 25 lutego, 
w sali Turners Hall, przy 6625 W. 
Belmont Ave. Początek o godz. 8 
wiecz., do tańca grać będzie orkiestra 
“Europa.” Bar i bufet — obficie za­
opatrzone. Dochód przeznaczony na 
cele szkoły.

W sprawie rezerwacji należy tele­
fonować na nr 564-2914 lub 398-0423.

problemy te pokonamy.
Rok ubiegły był szczęśliwym ro­

kiem dla naszej Polonii w Chicago. 
Wzbogaciła się ona o kilka nowych 
własnych budynków, które już służą 
naszym organizacjom, z czego wszy­
scy powinniśmy być dumni, a im z 
kolei, za te osiągnięcia należy się 
wielkie uznanie. Fakt ten przyczyni 
się na pewno w większym stopniu 
do propagowania naszej kultury pol­
skiej. Zwiększyła się możliwość prze­
kazywania tej kultury i tradycji 
naszemu młodszemu pokoleniu.

Obecnie zwracam się do wszyst­
kich członków Klubów, ażeby na nad­
chodzący 18-ty sejm ZKP wybrano 
odpowiedzialnych delegatów, którzy 
z kolei wybiorą nowy zarząd ZKP 
na następny okres 3 lat.

Pragniemy, aby nowy zarząd wniósł 
większego ducha współpracy pomię­
dzy Klubami i ażeby efekty tej współ­
pracy były bardziej widoczne.

Zgoda, współpraca i szczere chę­
ci do pracy — to czynniki, które 
powinny kierować każdą organizacją 
nie pomijając pamięci o tym, że 
jesteśmy Polakami.

Apeluję do młodzieży, jak też do 
osób, które niedawno przyjechały do 
Stanów Zjednoczonych, o wstępowa­
nie do naszych Klubów, czy też in-, 
nych organizacji polonijnych, aby 
stały się one jeszcze liczniejsze.

Na tę liczbę Polaków, jaką mamy 
tutaj w Chicago, głos Polonii powi­
nien być dużo większy i wyraźniej­
szy, a co najważniejsze, powinien 
odbijać się jednym echem.

Starajmy się wszyscy nie patrzeć 
na może nienajlepsze wczoraj, ale 
wypracować lepsze jutro dla nas 
wszystkich i dla naszych dzieci, bo 
to jest właśnie “Polonia Jutra”.

Adam Ocytko, prezes ZKP

Odczyt 
o Niezależnej Literaturze 

Studium Spraw Polskich zaprasza 
całą Polonię, a szczególnie nowo­
przybyłych, na odczyt o “Niezależnej 
Literaturze w PRL po grudniu 1981 
r.,” który wygłosi mgr polonistyki 
Iwona Skoczylas. Prelegentka, po 
ukończeniu studiów na Uniwersytecie 
Wrocławskim w 1977 r., była przez 
krótki czas dziennikarką i nauczyciel­
ką. Do Stanów Zjednoczonych przy­
jechała z rodziną 2 lata temu.

Odczyt odbędzie się w sobotę, 25 
lutego, o 7 wieczorem w Domu oo. 
Jezuitów (dolna sala), 4105 N. Avers 
Ave. (skrzyżowanie Pulaski i Irving 
Park).

Po odczycie, spotkanie towarzyskie 
przy kawie i ciastkach. Wstęp $3.00 
dla niepracujących — bezpłatnie.

Sekretariat

Koncert Waldemara Koconia
W niedzielę, 26 lutego, o 5:30 wie­

czorem odbędzie się specjalny kon­
cert Waldemara Koconia, w budynku 
Kongresu Polonii Amerykańskiej, 
5844 N. Milwaukee Avenue.

Dzięki ogromnemu sukcesowi ostat­
niego koncertu Koconia i w odpowiedź 
na niezliczone prośby o powtórzenie 
programu, Wydział Stanowy Kongre­
su Polonii Amerykańskiej wraz ze 
Stowarzyszeniem Samopomocy ser­
decznie zaprasza całą Polonię na 
ten niezwykły wieczór polskiej piosen­
ki.

Pierwsza część koncertu będzie po­

święcona tematyce patriotycznej, 
która szczególnie teraz jest nam bli­
ska. Po krótkiej przerwie, w drugiej 
części usłyszymy najnowsze utwory 
Waldemara Koconia, jak również zna­
ne nam i ulubione jego piosenki.

Przypominamy — specjalny kon­
cert Waldemara Koconia odbędzie się 
w niedzielę, 26 lutego, o 5:30 wieczo­
rem, w budynku Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, 5844 N. Milwaukee 
Ave. Po dalsze informacje lub rezer­
wacje prosimy dzwonić do biura 
Kongresu 631-3300.

Teresa Samulska — inf. pras.

George Batorski Pracuje Obecnie 
w Park Ridge Lincoln-Mercury

George Batorski, znany wśród na­
szych rodaków i Polonii, który przez 
wiele lat pracował, jako kierownik

George Batorski
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sprzedaży w Fergus Ford, Inc., 8828 
Niles Center Road w Skokie, Dl., 
obecnie pracuje w znanej firmie auto­
mobilowej Park Ridge Lincoln- 
Mercury.

George Batorski pracował jako 
sprzedawca automobilów firmy 
Forda ponad 12 lat i w tym kierunku 
pracy ma wielkie doświadczenie.

Firma Park Ridge Lincoln-Mercury 
została otwarta w połowie 1983 r., 
przy Touhy Ave. i Cumberland Ave., 
w miejscu, gdzie dawniej była firma 
automobilowa Touhy Avenue Motors.

George Batorski, mając wiele lat 
doświadczenia, pragnie dalej służyć 
swoim doświadczeniem tym, którzy 
są zainteresowani kupieniem dobrego 
samochodu, nowego czy też używane­
go. (R.M.)

Teoretyczne Kursy Prawa Jazdy 
w Języku Polskim

Przypominamy, że w sobotę, 25-go 
lutego, o godz. 9:00 rano i w niedzielę, 
26-go lutego, o godz. 9:00 rano, odbędą 
się dwa teoretyczne kursy prawa jazdy 
w szkole PULASKI DRIVING SCHOOL 
pod adresem 6050 S. PULASKI.

Jednodniowy kurs obejmie naukę 
prawa drogowego. Opłata za kurs 
wynosi $35.00.

Zapisy codziennie od 10:00 rano do 
7:00 wiecz. TEL.: 581-0040. (Ogł.)
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Zebranie Chicagoskiego Komitetu 
Zbiórki Na Fundusz Polskich Dzieci

Aiderman Roman Puciński, prezes 
Wydziału Stanowego Kongresu Po­
lonii Amerykańskiej zaprasza pre­
zesów, lub reprezentantów wszyst­
kich polonijnych organizacji na ko­
lejne posiedzenie Komitetu Chicago­
skiego “zbiórki pieniędzy dla dzieci 
polskich.”

W związku z apelem prezesa krajo­
wego Kongresu mec. Alojzego Ma- 
zewskiego o specjalną akcję pomocy

polskim dzieciom, Wydział Stanowy 
sponsoruje koncert znanego pianisty 
i artysty estradowego Liberace.

Posiedzenie odbędzie się- w piątek, 
24 lutego, o 7 wieczorem, w Domu 
Podhalan, 4808 S. Archer.

Aiderman Roman Puciński zapra­
sza wszystkie organizacje polonijne 
do wzięcia udziału w tym posiedzeniu 
i o dalszą współpracę z Komitetem. 

Teresa Samulska — inf. pras.

Jubileusz Polskiej Szkoły
Im.

Szkoła im. M. Konopnickiej Zjedno­
czenia Polsko Rzymsko Katolickiego 
przy parafii Pięciu Braci Polaków 
i Męczenników obchodzi w tym roku 
jubileusz 10-lecia swojej pracy. Jest 
to największa sobotnia szkoła przed­
miotów ojczystych w Chicago.

Instalacja 
w Plac. 5 SWAP

Placówka Macierzysta Nr 5 Stow. 
Weteranów Armii Polskiej w Amery­
ce zaprasza na wspólną instalację, 
która odbędzie się w niedzielę, 26 
lutego, w sali Domu Okręgu 1-go 
SWAP, 1239 N. Wood ulica, o godz. 
1:30 po poł.

Zapraszamy wszystkich kolegów i 
koleżanki. Bilety wstępu są po $5 
od osoby. Zapraszamy także rodziny 
i przyjaciół na instalację, w czasie 
której będą odznaczeni koledzy i ko­
leżanki.

Przypominamy, że Placówka i Kor­
pus otrzymały kartki losowe na 
“Bazar Okręgu 1-go”, który urządza­
ją w sobotę i niedzielę, 24 i 25 mar­
ca br., o godz. 1-ej po południu. 
Osoby zainteresowane mogą otrzy­
mać takowe kartki na instalacji po 
$1.00. Mieczysław Stermiński, kmdt.

Stanisław Pyka, adiutant

Zabawa Taneczna 
Tow. Rat. Kwików

Towarzystwo Ratunkowe Kwików 
zaprasza na zabawę taneczną 25 lu­
tego, w St. Nicholas Hall, 2701 N. 
Narragansett. Początek o godz. 7:30 
wieczorem. Gra orkiestra “Krako­
wiak”.

Dochód na remont kościoła w Za- 
borowie.

Bilety do nabycia przy wejściu.
Józef Badzioch, prezes; 

Jan Kucmierz, przew.

Teleton
Krucjaty Oświatowej

Jubileuszowy teleton Krucjaty 
Oświatowej Rycerzy Dąbrowskiego 
odbędzie się w sobotę, 25 lutego, na 
kanale 26, WCIU-TV. Początek sied- 
miogodzinnego programu kulturalno- 
rozrywkowego o godzinie 7:30 wie­
czorem.

Krucjata Oświatowa powstała w 
roku 1973 z inicjatywy śp. dra Ed­
ward Wajdy, wieloletniego prezesa 
organizacji Rycerzy Dąbrowskiego.

Głównym celem Krucjaty jest pro­
pagowanie wyższego wykształcenia 
wśród młodzieży polonijnej oraz udzie­
lanie jej pomocy pieniężnej na pokry­
cie wysokich kosztów studiów.

Apelujemy do całej Polonii o popar­
cie 10-go dorocznego teletonu Kru­
cjaty Oświatowej. Inwestując w kształ­
cenie młodych ludzi inwestujemy we 
własną przyszłość.

Bliższe informacje można otrzymać 
dzwoniąc na nr. 792-1800. l.s.

Zebranie Klubu 
Pilzno i Okolica

Klub Pilzno i Okolica odbędzie 
swe miesięczne posiedzenie w nie­
dzielę, 26-go lutego, o godz. 2-ej po 
poł., w sali Kościuszko Park, 2732 
N. Avers Ave.

Mamy dużo wiadomości od naszej 
parafii z Pilzna. Prosimy o liczne 
przybycie. Zofia Piękoś, prezeska;

Karolina Grzebień, sekr.

Polska Książka 
w Polskim Domu 

Wychowuje ona młode pokolenie w 
duchu polskości, uczy języka, geogra­
fii i historii Polski, zapoznaje z kulturą 
i tradyjcą naszych przodków. Dzieci 
uczęszczają do 8-miu klas szkoły pod­
stawowej i 4-ch klas gimnazjum.

Przez te wszystkie lata pracy mury 
szkolne opuściły rzesze absolwentów.

Chcemy godnie uczcić nasz jubileusz 
wydając Księgę Pamiątkową Szkoły 
oraz uroczysty bankiet. Głównym pro­
tektorem szkoły oraz honorowym go­
ściem naszej uroczystości będzie Du­
chowy Przywódca Polonii ks. biskup 
Alfred Abramowicz.

Zapraszamy bardzo serdecznie całą 
Polonię, sympatyków szkoły, wszyst­
kie organizacje polonijne i naszych 
absolwentów do wzięcia udziału w 
bankiecie. Wasz udział w tej uroczy­
stości będzie częścią naszego wspól­
nego programu rozwoju szkolnictwa 
polskiego w Ameryce.

Bankiet odbędzie się dnia 25 lutego 
1984 r. w sali Lexington House, 7717 
W. 95th St., Hickory Hills, Ill. Począ­
tek o godz. 7 p.m. (bar będzie otwar­
ty już o godzinie 6 p.m.).

W programie występy uczniów szko­
ły. Do tańca grać będzie orkiestra 
Progress Band. Rezerwacje stolików 
u pp. Janusz Frankowicz, telefon 
767-5271; Stanisława Zielińska (kier, 
szkoły) 598-1579, Lucjan Rozwadowski 
(prezes Komitetu Rodzicielskiego),’ 
599-5319.

Klub Polonia — 
Jefferson Park

Klub Polonia — Jefferson Park 
zawiadamia wszystkich członków, że 
zebranie miesięczne odbędzie się 
26 lutego, o godz. 2-ej po poł., w 
sali pod plebanią — wejście od uli­
cy Strong.

Zapraszamy na zebranie wszyst­
kich członków i sympatyków Klubu.

Stanisław Surówka, prezes

Zaproszenie
Na Bazar Weterański

Zarząd Okręgu 1-go SWAP w Chica­
go wraz z zarządem Korpusu Pomoc­
niczego Pań zawiadamiają, że w so­
botę, 24 i w niedzielę, 25 marca, urzą­
dzają wielki bazar weterański, w do­
mu własnym przy 1239 N. Wood Str., 
początek o godzinie 1 po południu, 
wstęp wolny. Dochód z tej imprezy 
przeznaczony jest na zapomogi i 
utrzymanie Domu Weterana.

Praca nad przygotowaniem bazaru 
trwa od szeregu tygodni. Zdobyto już 
lub nabyto szereg wartościowych fan­
tów. Będą bogate stoiska (kioski) dla 
dorosłych, młodzieży nawet i dzieci. 
Prosimy o nabywanie i masowe roz­
prowadzanie kartek losowych wśród 
przyjaciół i znajomych. Panie z Kor­
pusów Pomocniczych przygotowują 
bogaty zestaw prawdziwie polskich 
potraw. Wszystko własnego wyrobu, 
które potrafią zaspokoić apetyt naj­
bardziej wybrednych smakoszów.

Oczekujemy wszystkich kolegów 
weteranów i wszystkie koleżanki Kor­
pusów Pomocniczych, bratnie orga­
nizacje oraz przyjaciół.

Przyjdźcie państwo gremialnie na 
ten bazar, czeka was tu dużo miłych 
niespodzianek wśród weteranów. Tu 
będziecie mieli okazję wypróbować 
wasze szczęście. Tu może uśmiechnąć 
się do was los.

Więc czekamy na was w dniach 
24 i 25 marca w gościnnym Domu 
Weterana.

Zarząd Okręgu SWAP i KP

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

Sejmik 
Okręgu XIIIZNP

Komisarz Okręgu XIII ZNP Stani­
sław Scibło zwołał na niedzielę, 26 
lutego Sejmik Okręgu XIII Związku 
Narodowego Polskiego.

Obrady Sejmiku rozpoczną się 
punktualnie o godz. 1:30 po południu, 
w sali Placówki 90 SWAP, przy 6005 
W. Irving Park Rd.

Gminy proszone są o wydelegowa­
nie pełnej liczby przysługujących im 
delegatów, czyli po jednym (ej) na 
500 pełnoprawnych członków. Gminy, 
które mają mniejszą liczbę członków, 
uprawnione są do wysłania po je­
dnym delegacie. Mandaty delegatek
1 delegatów muszą być podpisane 
przez Zarządy Gmin i złożone Komi­
sarzowi.

Zaprasza się również reprezentan­
tów Grup należących do Okręgu XIII. 
Każda Grupa upoważniona jest do 
jednego lub dwóch reprezentantów.

Komisarz w swym orędziu apelo­
wał do wszystkich Posłanek i Posłów 
39 Sejmu ZNP o przybycie na nie­
dzielne obrady, zapraszając również 
członków naczelnych Władz związko­

wych, Zarządu Centralnego i Dyrek­
cji.

Stanisław Scibło—kom. Okr. XIII 
dr Edward C. Różański — sekr.

Posiedzenie Instalacyjne 
Gminy 80 ZNP

Posiedzenie instalacyjne Gminy 80 
ZNP odbędzie się w piątek, 24 lutego, 
w sali przy 3312 S. Morgan Str. Po­
czątek posiedzienia o godz. 7 wiecz. 
Instalacja odbędzie się o godz. 8 wie­
czorem.

Na naszej uroczystości obecna bę­
dzie wiceprezeska Związku Narodo­
wego Polskiego Helena Szymanowicz, 
która odbierze przysięgę od nowego 
Zarządu. Prosimy wszystkich o liczne 
przybycie.

W. Grenda — prezes 
A. Frenzel — sekr.

Instalacja
Gminy 23 ZNP

Instalacja Gminy 23 ZNP odbędzie 
się w nadchodzący piątek, 24 lutego o 
godz. 7:30 wieczorem, na którą zostali 
zaproszeni: wiceprezes Antoni Piwo­
warczyk, obecny komisarz Okręgu 12 
Kazimierz Jasiński i były komisarz 
Okręgu 12 Roman Kolpacki, a także 
proboszcz naszej parafii Niepokalane­
go Poczęcia N.M.P. ks. Harold A. 
Bonin.

Instalacja odbędzie się w sali par. 
Niepokalanego Poczęcia N.M.P., pod 
adresem 88-ma ul. i Commercial 
Ave., w South Chicago, Dl.

Prosimy wszystkie delegatki i dele­
gatów o punktualne przybycie, aby- 
śmy mogli wszystko załatwić na czas.

Po zebraniu będzie podana kolacja, 
a potem będzie urządzona “loteria 
fantowa” — prosimy więc o przynie­
sienia fantów.

Sędzia Frank Sulewski — prezes
Jan Grabowski — sekr. protokołowy

W Setną Rocznicę 
Urodzin

Łączymy się z rodziną, przyjaciół­
mi i znajomymi, życząc w niedzielę, 
26 lutego pani Antoninie Noga, następ­
nych stu lat życia.

W dniu tym, nasza długoletnia Czy­
telniczka ukończy bowiem sto lat. 
Dużo zdrowia i radości, w następnym 
stuleciu!

Zebranie Klubu 
Miechowice Wielkie

Zebranie Klubu Miechowice Wiel­
kie odbędzie się w niedzielę, 26 lutego, 
o godz. 2 po poł., w sali Plac. 90 SWAP, 
przy 6005 W. Irving Park Rd. Prosi­
my wszystkich członków o licznv 
udział. Józef Grudzień—prezes

Social Party
Zw. Klubów Polskich

Związek Klubów Polskich urządza 
“Social Party,” na które wszystkich 
serdecznie zaprasza. Zabawa ta odbę­
dzie się w niedzielę, 26 lutego, we 
własnej siedzibie przy 5835 W. Di- 
versey Ave. Początek zabawy o godz.
2 po poł. Adam Ocytko — prezes

Zabawa Karnawałowa 
Klubu Lubzina

Klub Lubzina zaprasza na “Zabawę 
karnawałową,” którą urządza w sobo­
tę, 25 lutego, w sali Lusaka Mission, 
przy 6965 W. Belmont Ave. Do tańca 
grać będzie orkierstra “Happy Quar­
tet,” bar i bufet obficie zaopatrzone. 
Początek o godz. 8 wiecz.

Całkowity dochód przeznaczony jest 
na cele Parafii. Wstęp $5 od osoby.

Posiedzenie Gr. 170 ZNP 
Tow. T. Zana i A. Gillera
Miesięczne posiedzenie Grupy 170 

ZNP Tow. im. Tomasza Zana i Aga- 
tona Gillera odbędzie się we wtorek, 
28 lutego, w budynku przy 3160 N. 
Milwaukee Ave., o godz. 2 po poł.

Prosimy wszystkich członków o 
liczne przybycie, ponieważ mamy 
wiele ważnych spraw do załatwienia.

Józef Tracz — prezes 
Jan Strzyż — sekr. prot.

Sekr. Gen. Emil Kolasa 
Na Posiedzeniu 

Instalacyjnym Gminy 75
W piątek, 24 lutego odbędzie się 

miesięczne i instalacyjne posiedzenie 
Gminy 75 ZNP, w sali Moskala, pnr. 
5639 N. Milwaukee Ave. Początek o 
godz. 8:00 wieczorem.

Prócz spraw administracyjnych — 
rutynowych, odbędzie się instalacja 
nowego zarządu Gminy 75 ZNP na rok 
1984.

Przysięgę od nowych urzędników 
odbierze Emil Kolasa, sekretarz ge­
neralny ZNP.

Podczas tego posiedzenia będzie 
program instalacyjny, jak również 
będzie podana kolacja dla zaproszo­
nych gości i wszystkich delegatów 
Gminy 75 ZNP.

Zapraszamy wszystkich delegatów 
przynależnych do Gminy 75 ZNP o 
przybycie oraz przyniesienie fantów 
na loterię. Stanisław Scibło — prezes 

Władysław Kuman — sekr.

Sekr. Gen. Emil Kolasa 
Na Instalacji 

Gminy 178 ZNP
Posiedzenie instalacyjne Gminy 178 

ZNP odbędzie się w poniedziałek, 27 
lutego, w sali SPK, pnr. 3242 N. Puła­
ski Rd., początek o godz. 7:30 wie­
czorem.

Sekretarz Generalny ZNP Emil Ko­
lasa będzie naszym gościem. Prosimy 
delegatów i delegatki o liczne i punk­
tualne przybycie. Po krotkom posie­
dzeniu odbędzie się skromne przyję­
cie dla wszystkich obecnych, za stara­
niem Pań delegatek na czele z wice­
prezeską Izabelą Budziak.

Aleksander Moll — prezes 
Roman Strzelecki — sekr. prot.

Zebranie Wyborcze 
Gminy 120 ZNP

Mądra uchwała Gminy 120 ZNP, 
by nie zwoływać zebrań w styczniu, 
zabezpieczyła delegatów przed mro­
zem i ślizgawicą, a Gminę przed 
uchwałami w szczupłym gronie bez 
szerszego wachlarza opinii.

Pierwsze więc w tym roku zebranie 
Gminy 120 odbędzie się, jak zawsze 
w czwarty wtorek miesiąca lutego, 
jako roczne zebranie wyborcze urzę­
dników na rok 1984.

Prosimy więc wszystkie Grupy na­
leżące do Gminy 120 ZNP, o skomple­
towanie pełnej listy, przysługujących 
im delegatów, przesłanie ich manda­
tów wraz z opłatami na adres Gminy 
i zawiadomienie ich o dacie, miejscu 
i godzinie zebrania wyborczego.

Roczne zebranie wyborcze odbędzie 
się 28 lutego, w sali Moskal Catering, 
5639 N. Milwaukee Ave., o godz. 7:30 
wieczorem.

Mamy nadzieję, że delegatom nowy 
1984 rok zaczął się pomyślnie i po 
dwumiesięcznej przerwie z nową 
energią i zapałem przystąpią do pra­
cy dla dobra naszej związkowej orga­
nizacji. Obecność wszystkich delega­
tów na rocznym zebraniu wyborczym 
jest wymagana i o nią prosimy.

B. Parafińczuk — prezes 
_______ E. Tragarz — sekr. prot.

Jeśli Planujecie 
Spędzie

WIELKANOC
W Polsce

Możemy Jeszcze Załatwić 
Dokumenty i Bilety

5E-IC APEX
W I w w Jedną Stronę

$7Q7 APEX
■ w f W Obydwie Strony

RADZIMY 
POŚPIECH 
Załatwiamy 
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REDYK TRAVEL, 
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $40.00 Rocznie (lyr.) $15.00 
Półrocz. (6mos.) 22.00 Półrocz. (6mos.) 9.00 
Kwartał. (3 mos.) 13.00 Kwartał. (3 mos.) 6.00 
Miesięcz. (lmo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy) .350

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (lyr.) $60.00
Pólrocz. (6mos.) 45.00
Kwartał. (3mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie

Rocznie (lyr.) $18.00
Pólrocz. (6mos.) 14.00 
Kwartał. (3 mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50ę

Odprężenie Czy “Ocieplenie”?
Zanim nie dojdzie do wyraźniejszych znaków 

które będą świadczyły, że w stosunkach amery­
kańsko-sowieckich następują stopniowe prze­
miany w kierunku odprężenia, należy ostroż­
nie oceniać wszystkie te retoryczne umizgi 
z jakimi występuje nowy przywódca Sowietów, 
Pierwszy Sekretarz partii komunistycznej, Kon­
stantin Czernienko. W grę bowiem będą wcho­
dziły wypróbowane przez oszukańczą propa­
gandę sowiecką te slogany, które z doświad­
czeń Moskwy zdawały poprzednio egzamin uży­
teczności.

Oto bowiem poza pojęciami tego rodzaju 
jak “odprężenie” czy też “pokojowe współ­
istnienie” nowy, wielki szef na Kremlu wysu­
wa warunki, jakie raczej trudno jest przesu­
nąć na płaszczyznę użytecznych ustaleń na 
rzecz czy to odprężenia czy też “pokojowego 
współistnienia”.

Sowiecka “Prawda” wysunęła miarodajne 
zasaday “równości i równego bezpieczeństwa”. 
Dziennik stwierdził również, że gotowość So­
wietów do podjęcia z Washingtonem “konstruk­
tywnego dialogu” została przekazana jasno 
w czasie spotkania Czernienki z wiceprezyden­
tem George Bushem, gdy Wiceprezydent bawił 
na pogrzebie Andropowa.

Ale problem na tym tle jest głównie to, 
że Sowiety same chcą decydować na czym 
ma polegać odprężenie czy też jak ma wy­
glądać “pokojowe współistnienie”. W dalszym 
zaś stosowaniu tych praktyk przez Moskwę 
trzeba podejrzewać, że i zasady “równości i 
równego bezpieczeństwa” będą przez Sowiety 
uznawane tylko wówczas, gdy Moskwa pod­
sunie Zachodowi interpretację tych pojęć. Tak 
przecież działo się z odprężeniem, tak też 
działo się z “pokojowym współistnieniem”.

Dodać tu trzeba, że Sowiety naruszały w 
sposób bardzo zasadniczy ustalenia układów, 
jakie zostały zawarte ze Stanami Zjednoczo­
nymi w genewskich rokowaniach rozbrojenio­
wych. I gdy prezydent Reagan przekazał na 
użytek publiczny dokumentację w tych spra­
wach, został okrzyczany przez moskiewskie 
tuby propagandowe jako podżegacz wojenny.

Przyjmijmy, że Zachód posiada rozeznanie 
co dzieje się za kulisami sowieckiej polityki, 
chociaż raczej nie należałoby przysłowiowo da­
wać za to głowy. I dlatego trzeba sądzić, 
że jasna i zdecydowana postawa Washingtonu 
wpłynie na Sowiety pod wodzą Czernienki, 
aby zarzucić przede wszystkim retorykę bo­
jowych pokrzykiwań, jak to już nastąpiło po 
stronie Zachodu.

Atakowano prezydenta Reagana w bloku 
sowieckim za jego wypowiedzi, ale przecież 
po śmierci Breżniewa, gdy władzę objął, na 
krótki jak okazało się czas, Andropow sytuacja 
w stosunkach amerykańsko-sowieckich pogar­
szała się systematycznie. I na pewno Sowiety 
nie są tu bez winy, chociaż przesłaniają swoje 
postępowanie na terenie międzynarodowym 
przynętami w rodzaju “odprężenie” czy też 
“pokojowe współistnienie”.

Czy można więc obecną sytuację w stosun­
kach amerykańsko-sowieckich określać jako 
“nieznaczne ocieplenie”, jak to ujął jeden z 
amerykańskich publicystów, mianowicie Joseph 
Fromm z U.S. News & World Report?

Wy daj e się, że istota rzeczy polega obecnie 
na wstępnych zetknięciach przedstawicieli obu 
mocarstw z bardzo wysokich szczebli. Wice­
prezydent Bush rozmawiał z Pierwszym Se­
kretarzem Czernienko, a prez. Reagan ujawnił, 
że sowiecki przywódca wyraził wobec Busha 
pogląd, że supermocarstwa powinny dopilno­
wać, “aby regionalne konflikty nie wymknęły 
się spod kontroli”.

Chyba można wyciągnąć z tego wniosek, 
że rzeczywiście nastąpiło w stosunkach amery­
kańsko-sowieckich “nieznaczne ocieplenie”, 
skoro Czernienko wysunął sugestię, która może 
posłużyć do rozładowania napięcia dla przy­
kładu na Środkowym Wschodzie.

I dlatego to wszystko, co obecnie rozgrywa 
się w tym regionie, szczególnie zaś w Libanie, 
może być tłem i podstawą dla zrealizowania 
podsuniętej wiceprezydentowi Bush sugestii. 
Prócz tego wypowiedź Czernienki na pewno 
rzuca światło na obawy, aby zaogniające się 
napięcie na Środkowym Wschodzie “nie wy­

mknęło się spod kontroli”.

O Zwalczenie Deficytu
Skoro zarówno koła przemysłowe, jak i spo­

łeczności obywatelskie podkreślają bardzo sil­
nie powagę sytuacji gospodarczej, przygnie­
cionej bilionowym deficytem, administracja 
rządowa nie może przechodzić nad tym do 
porządku dziennego.

“Czerwonego atramentu”, jak określa się po­
pularnie deficyty finansowe, nie można lek­
ceważyć. A ponieważ w tym tak ważnym 
zagadnieniu poza administracją rządową ma 
wiele do powiedzenia i Kongres, obserwatorzy 
polityczni w stolicy wyrażają opinie, że szy­
kują się kompromisowe rozwiązania.

Biały Dom przekazał w tej sprawie Kongre­
sowi sygnały, że skłonny jest do podjęcia 
zabiegów o obniżenie deficytu. Istnieją opinie, 
że do porozumienia może dojść w najbliższym 
czasie.

Jakie mogą być podstawy do porozumienia 
Białego Domu z Izbą Reprezentantów i Sena­
tem? A więc mówi się, że prezydent Reagan 
naciska, aby na każdy dolar zwiększający wpły­
wy do skarbu państwa zmniejszać o dolara 
wydatki rządowe. Sądzi się, że Prezydent otrzy­

ma poparcie Kongresu w tej sprawie.
Jeśli chodzi o zmniejszanie deficytu bud­

żetowego celem ma być obcinanie corocznie 
przez trzy lata po $50 bilionów. Byłoby to 
potrojenie wysokości obcięć, o jakich dotąd 
mówiono w Kongresie.

Również w Washingtonie podkreślają, że 
redukcje pozycji budżetowych obejmą i wy­
datki na obronę. Jedną z możliwości, jakie 
rozważa się, jest obcinanie budżetu Pentagonu 
na r. 1985 bez naruszania funduszów na sys­
temy uzbrojenia.

Mamy rok prezydenckich wyborów i stąd 
koła polityczne nie biorą pod uwagę zwięk­
szenia personalnych podatków od dochodu. 
Pozostają więc do ewentualnej podwyżki po­
datki od luksusu i “grzechów” (alkohol, pa­
pierosy), a do tego zostaną dokładnie zbadane 
możliwości zniesienia luk podatkowych.

To są plany i przewidywania, jak też zapo­
wiedzi, dające w stolicy podstawy do speku­
lacji w kołach politycznych, w Białym Domu 
i w Kongresie. Zobaczymy jak to będzie wy­
glądało w praktyce działania.

Zabiegi o Glosy Kobiet
Można więc podkreślić, że bojowe zwolen­

niczki równych praw dla kobiet mogą być 
zadowolone, gdyż kandydaci do Białego Domu 
w specjalnych umizgach politycznych zabie­
gają o głosy. Ze swej zaś strony kobiety mo­
bilizują swoje możliwości wyborcze, zabiega­
jąc, podobnie jak czynią to inne środowiska 
specjalnych interesów, o zorganizowanie po­
ważnej siły głosów, aby stała się ona czynni­
kiem znaczącym w tegorocznych wyborach 
prezydenckich.

Kobiety zorganizowały więc centrum “Vom- 
en’s Vote Project”, mające poparcie 65 orga­
nizacji kobiecych, jak też zabiegające o za­
rejestrowanie dodatkowo półtora miliona wy- 
borczyń, stosując wypraktykowane przez inne 
środowiska, głównie mniejszościowe, typowo 
amerykańskie metody i sposoby w zakresie 
zdobywania poparcia na rzecz rejestracji.

Planiści tegorocznych kampanii wyborczych 
oceniają, że mamy w Stanach Zjednoczonych 
60 milionów zarejestrowanych kobiet, a ko­
biety biorą liczniejszy procentowo udział w gło­
sowaniach niż mężczyźni. Dla przykładu w pre­
zydenckich wyborach 1980 r. głosowało 49.3 
miliona kobiet, a więc o sześć milionów więcej 
niż mężczyzn.

Z punktu widzenia partyjnych interesów za­
równo demokraci, jak i republikanie umiz- 
gają się do wyborczym Planiści GOP przyznali 
jednak prywatnie, że obawiają się zbyt wiel­
kiego wzrostu liczby głosujących kobiet, po­
nieważ okazało się z badań nastawienia opinii 
publicznej, że poparcie kobiet dla prezydenta 
Reagana wyraża się normą o 9 do 15 pro­
cent niższą niż poparcie mężczyzn.

Prócz tego sztabowcy republikańscy nie za­
chwycają się zwiększeniem rejestracji, bo wśród 
nowych wyborczyń będą przedstawicielki grup 
hiszpańskich i murzyńskich, stąd też można 
oczekiwać, że te wyborczynie nie udzielą po­
parcia prezydentowi Reaganowi. Będą nato­
miast skłonne popierać tykiety wyborcze de­
mokratów.

To i Owo
W rejonie Otwocka koło Warszawy, na po­

wierzchni 21 hektarów, powstał rezerwat ba­
gienno-torfowiskowy “Torfy.” Obejmuje on 
stałe torfowiska i las bagienny z charaktery­
stycznymi zespołami roślinnymi.

Na obszarze nowoutworzonego rezerwatu 
żyje wiele rzadko już dziś występujących w 
Polsce gatunków ptaków wodnych i błotnych.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.
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Odszedł Tyran, 
Niech Żyje Tyran

NOWY DZIENNIK — Śmierć Juri­
ja Andropowa, byłego szefa KGB
— tajnej sowieckiej policji, nikogo 
nie zaskoczyła. Od wielu miesięcy 
było wiadome, że na szczycie sowiec­
kiego przywództwa była pustka. Ta­
kie decyzje — jak wycofanie się 
z rokowań rozbrojeniowych w Gene­
wie i w Wiedniu — dowodziły, że 
nikt na Kremlu nie chce za nie brać 
odpowiedzialności. Grano na pewną 
kartę, to znaczy na “nie”, bez jakie­
gokolwiek ryzyka.

Jeśli kilkanaście miesięcy, w cza­
sie których Andropow pełnił funkcję 
szefa partii i państwa, można na­
zwać jego rządami, zaznaczyły się 
one serią sowieckich niepowodzeń. 
W rokowaniach genewskich w spra­
wie ograniczenia zbrojeń nuklear­
nych ZSRR sam doprowadził się do 
pozycji, z której jedynym wyjściem
— dla ratowania twarzy — było opu­
szczenie obrad.

Tak nie powinno postępować mo­
carstwo, starające się jednocześnie 
przekonać świat, że troszczy się o 
pokój. W ten sposób Kreml wymie­
rzył ci<& w ruch pokojowy w za­
chodniej Europie i w Ameryce, ini­
cjowany i wspierany przez stronę 
sowiecką dla szantażowania nim 
Stanów Zjednoczonych i ich sojuszni­
ków z NATO.

Przegrała też absurdalna teza so­
wiecka, że ZSRR ma prawo zbroić 
się w setki pocisków rakietowych 
SS-20 i innych, wymierzonych w za­
chodnią Europę, natomiast państwa 
Sojuszu Atlantyckiego nie mogą się 
dozbrajać, zastępując przestarzałe 
typy pocisków nowoczesnymi Per­
shingami i Cruise’ami.

W rezultacie tej taktyki Moskwa 
zapędziła się w kąt, skąd trzeba ją 
będzie wyciągać, aby od nowa roz­
począć rozmowy na temat zahamo­
wania wyścigu zbrojeń i redukcji 
arsenałów, ale na zasadzie równości 
między Wschodem i Zachodem.

Jeśli Andropow był w tym okre­
sie przytomny (czego nigdy nie do­
wiemy się), wykazał zupełny brak 
zdrowego rozsądku politycznego, któ­
ry kosztował jego państwo poważną 
porażkę polityczną.

Doniesienia z Moskwy mówią, że 
przywództwo sowieckie czuje się po­
niżone postępowaniem Ameryki. Je­
śli tak jest, poniżenie to ściągał na 
Związek Sowiecki Jurij Andropow.

W okresie jego rządów ZSRR pono­
wnie ujawnił światu swoje prawdzi­
we oblicze — poprzez zestrzelenie 
cywilnego samolotu koreańskiego 
nad Sachalinem i zamordowanie 269 
niewinnych pasażerów. Krętactwa 
sowieckie po tej zbrodni były wręcz 
nieprawdopodobne. Odpowiedzial­
ność za to spada na byłego szefa 
KGB, którego dzisiaj Sowiety składa­
ją do grobu jako szefa państwa.

W czasie jego kadencji, jeśli można 
się tak wyrazić o bezterminowym 
zajmowaniu pierwszego miejsca w 
ZSRR przez nikogo nie wybieranych 
i kontrolowanych szefów partii, do­
szło na Grenadzie do ujawnienia so­
wieckich planów. Z dokumentów zdo­
bytych przez amerykańskich żołnie­
rzy wynika, że Kreml planował dal­
szą penetrację Ameryki Środkowej 
i wysp Morza Karaibskiego.

Świat przekonał się, że spółka 
ZSRR-Kuba ma cele agresywne — 
siania fermentu gdziekolwiek się da. 
Odkrycie to uświadomiło opinii świa­
towej, do czego zmierza międzyna­
rodowa sowiecka, tak zwana pokojo­
wa polityka.

Na Andropowa spada też odpowie­
dzialność za wprowadzenie stanu wo­
jennego w Polsce za pośrednictwem 
posłusznych Moskwie agentów. Kiedy 
Jaruzelski wypowiedział wojnę naro­
dowi polskiemu, Breżniew był kona­
jący; władzę pełnij już szef KGB
— Jurij Andropow.

Polacy — gdziekolwiek żyją, w Pol­
sce czy za granicami — nie mają 
najmniejszego powodu do ronienia 
łez nad zejściem ze świata jednego 
tyrana, ani do witania nowego. Kim­
że innym, jak nie następnym tyra­
nem będzie nowy szef totalitarnego 
sowieckiego państwa — Czernien­
ko?

Czy Związek Sowiecki przestanie 
być państwem niewoli, dominacji 
nad innymi, państwem niewolniczej 
pracy, zesłań i gnębienia człowieka i 
narodów?

Michał Suszycki

Dzielić Kościół
i Rządzić

Władze PRL od przeszło już roku 
odmawiają zgody na wydawanie 
przez diecezję przemyską własnego 
czasopisma. Nie mogąc się takiej 
zgody doczekać, ordynariusz przemy­
ski, ksiądz biskup Ignacy Tokarczuk 
postanowił wydawać pismo diecezjal­
ne bez oficjalnego zezwolenia.

Depeszę tej treści przekazał z Rzy­
mu tamtejszy korespondent francu­
skiej agencji prasowej. Przypomniał 
przy tej sposobności, że własne cza­
sopisma ma teraz w Polsce wiele 
diecezji i archidiecezji i że to są 
pisma czytane bardzo szeroko.

Zauważmy od siebie, że i kuria 
metropolitalna w Warszawie rozpo­
cząć ma w najbliższym czasie wyda­
wanie tygodnika pod tradycyjną 
nazwą “Przeglądu Katolickiego.”

Depesza francuskiej agencji nasu­
wa uwagi natury ogólniejszej. Odmo­
wa bowiem pozwolenia na wydawa­
nie pisma diecezjalnego właśnie w 
Przemyślu jest przykładem polityki 
prowdzonej przez władze PRL na ska­
lę szerszą niż tylko kościelne wydaw­
nictwa.

Polityka ta zmierza, jak zmierzała 
nieodmiennie w Polsce po drugiej 
wojnie światowej, do ograniczenia 
wpływów Kościoła katolickiego, a w 
dalszej perspektywie wyeliminowa­
nia go z życia publicznego poza jak 
najwęziej rozumianą dziedziną obrzę­
dów czysto religijnych.

Metodą w realizacji tej polityki sto­
sowaną było dzielenie uważanej za 
przeciwnika wspólnoty katolickiej 
zgodnie z klasyczną formulą “divide 
et impera,” sformułowaną przez sta­
rożytnych Rzymian: dziel i rządź, 
dziel Kościół katolicki, żeby rządzić 
łatwiej. Metodę tę stosuje się teraz.

Nie mogąc sobie pozwolić w obecnej 
konstelacji politycznej na antagoni­
zowanie całego Kościoła katolickiego 
i całej jego hierarchii, aktualne kie­
rownictwo partyjno-rządowe udziela 
pozwoleń na wydawanie pism w die­
cezjach, których zwierzchników uwa­
ża za ustępliwych bądź też którym 
chce taką reputację wyrobić.

Ale kierownictwo partyjno-rządowe 
odmawia takiego pozwolenia biskupo­
wi Tokarczukowi, znanemu i cenione­
mu w społeczeństwie — i w jego 
wypadku jest to reputacja mocno osa­
dzona w faktach — za szczególnie 
stanowczą postawę w stawianiu oporu 
niesprawiedliwości i krzywdom.

Próbując więc dzielić, żeby łatwiej 
rządzić, ludzie decydujący o aktual­
nych działaniach władz wobec Ko­
ścioła traktują niektórych biskupów 
— i na szczeblu naszym niektórych 
księży — jako wrogów reżimu, przy 
czym interpretują tę ich domniemaną 
wrogość w kategoriach czysto policyj­
nych.

Najjaskrawszym tego objawem są 
policyjne szykany w stosunku do nie­

których księży o znanych w całej 
Polsce nazwiskach.

Jednocześnie ci sami ludzie, którzy 
decydują o polityce władz, próbują 
bardziej czy mniej otwarcie, a cza­
sem na sposób jakby pokątny i po­
krętny — kompromitować innych bi­
skupów i księży w oczach opinii przez 
przedstawianie ich jako sprzymie­
rzeńców czy wprost przyjaciół so­
cjalizmu w tym sensie, w jakim się to 
słowo rozumie w warszawskim Bia­
łym Domu, a nawet jako przyjaciół 
grupy w tej chwili rządzącej stamtąd 
krajem.

Przykładem tego rodzaju pokąt- 
nych manipulacji jest przyklejanie 
etykietki “towarzysz” jednemu z naj­
wyższych dostojników kościelnych w 
kraju.

Jest rzeczą naturalną, że we wspól­
nocie tak licznej, jak polska społecz­
ność katolicka i jednocześnie wspól­
nocie w samym założeniu myślącej 
samodzielnie muszą występować róż­
nice poglądów, w szczególności w bie­
żących sprawach politycznych i spo­
łecznych.

Jest rzeczą naturalną również, że te 
różnice poglądów bywają mniejsze 
w okresach powodzeń, takich na przy­
kład jak jesień r. 1980, że są nato­
miast większe w okresach trudnych, 
takich jak teraz, kiedy przyszłość 
nie rysuje się jasno.

Co robić, jak postępować, żeby naj­
lepiej służyć interesowi ogółu — od­
powiedzi na te pytania nie są łatwe, 
ani oczywiste. Więc różnice poglądów 
wśród ludzi dobrej woli myślących 
samodzielnie są zrozumiałe, są czymś 
naturalnym.

Jest wobec tego też rzeczą jak naj­
bardziej naturalną, że poszczególni 
członkowie kościelnej Hierarchii mo­
gą się zapatrywać odmiennie na taką 
albo inną sprawę. Są przecież ludźmi 
żywymi, ludźmi myślącymi.

Przedstawianie jednak różnic mię­
dzy nimi w kategoriach ich domnie­
manej wrogości bądź życzliwości wo­
bec obecnego systemu rządów i obec­
nie sprawującego władze zespołu jest 
zabiegiem nierzetelnym i nieuczci­
wym. Jest zastosowaniem maksyny 
“divide et impera” — dziel, żeby 
łatwiej rządzić.

Bowiem rzeczywisty podział dzi­
siejszej Polski nie przebiega tak. Nie 
jest podzielona społeczność katolicka, 
kiedy chodzi o zasady, których broni, 
o cele, do których dąży. Różni się 
tyko poglądami na kwestię, jak to 
czynić.

Ale rządzący chcieliby ją podzielić 
inaczej, na swój własny, rządzącym 
wygodny sposób. Nie dajmy się po­
dzielić — powiedział wiele razy jesz­
cze przed grudniem 1981 roku Lech 
Wałęsa. Jest w tych kilku bardzo 
prostych słowach pewna recepta.

(“Tydzień Polski,” Londyn)

W Polsce Brakuje
3,2 Min Mieszkań

Lata 1980-1982 przyniosły, według 
oficjalnych doniesień, regres w bu­
downictwie mieszkaniowym. Nastą­
pił spadek liczby oddanych do użyt­
ku mieszkań: z 278 tys. ukończonych 
w 1979 r. do 185 tys. w 1982 r. 
Zmniejszyła się także o 20% wydaj­
ność pracy. W latach 1980-82 z bu­
downictwa odeszło ok. 160 tys. osób.

Warszawska “Rzeczpospolita” pi- 
sze, że poza obniżeniem poziomu za­
trudnienia i wydajności pracy przy­
czynami hamującymi rozwój budo­
wnictwa mieszkaniowego są: brak 
terenów pod budownictwo, trudności 
w uzbrajaniu tych terenów, niedo­
statek materiałów budowlanych oraz 
niedostosowanie potencjału wyko­
nawczego budownictwa do istnieją­
cych potrzeb.

Niezbędne potrzeby do 1990 roku 
szacuje się na ok. 3.2 min nowych 
mieszkań. Z wstępnych obliczeń wy­
nika, że w latach 1986-1990 wybudu­
je się ok. 1.1-1.2 min mieszkań, tj. 
po 220-240 tys. rocznie. Możliwość 
zwiększenia zakresu budownictwa do 
300 tys. mieszkań rocznie powstaną 
dopiero pod koniec lat osiemdziesią­
tych.

Warszawska gazeta stwierdza, że 
“podejmowane od 1981 r. decyzje 
polityczne i rządowe tworzą warunki 
do rozwoju budownictwa mieszkanio­
wego. W skali roku przeznacza się 
30% całości środków inwestycyjnych 
na budownictwo mieszkaniowe, infra­
strukturę techniczną oraz na utrzy­
manie zasobów mieszkaniowych.

Reaktywowano budownictwo ko­
munalne — wylicza rządowy dzien­
nik — stworzono warunki do rozwo­

ju wszystkich form budownictwa: 
spółdzielczego, komunalnego, zakła­
dowego i indywidualnego.

Rozwijany jest lokalny przemysł 
produkcji materiałów budowlanych, 
porządkuje się zasady gospodarki te­
renami. Podjęto też prace nad tech­
nicznym uzbrajaniem terenów. Ure­
gulowano zasady wykonawstwa, fi­
nansowania i kredytowania budow­
nictwa mieszkaniowego.

Informacje te stanowiłyby istotnie 
powód do zadowolenia, gdyby nie 
fakt, iż pdobne zapewnienia propa­
ganda PRL powtarza od wielu już 
lat. Sytuacja w budownictwie miesz­
kaniowym z roku na rok jest zaś 
coraz gorsza.

Aukcja 
“Białych Kruków”

Bydgoski Antykwariat Naukowy 
zorganizował po raz dziesiąty wielką 
aukcję bibliofilską. Wystawiono na 
niej prawie 1,200 pozycji rzadkich 
okazów książek, a wśród nich 70 nie- 
zeykle cennych starodruków.

Rekordowe ceny osiągnęły m. in. 
“Kronika Polska” Marcina Bielskie­
go, wydana w Krakowie w 1597 r. 
oraz egzemplarz pierwszego (z 1834 
r.) paryskiego wydania “Pana Tade­
usza”. Dużym zainteresowaniem cie­
szyły się także XVI-wieczne wydania 
biblii.

Do kasy Antykwariatu wpłynęło po­
nad 8 min złotych. Jeszcze przed 
aukcją skorzystały z prawa pierwo­
kupu tradycyjnie już Biblioteka Naro­
dowa i Jagiellońska, które zakupiły 
40 proc, proponowanych woluminów.
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Propozycja na podmiejskie wycieczki: safari zdobione dwoma 
szalami zawiązanymi pod szyją oraz dodatkowym szaliczkiem 
na kapeluszu. Przypominamy, że szaliki i opaszki znów 
weszły w modę.

Dekolty
Modne są dekolty. Duże, małe, 

średnie. Z przodu, na plecach lub 
odsłaniające ramiona. Jednym sło­
wem, dekolty i wycięcia wszelkiego 
rodzaju i*kształtu pozwalające na 
pokazywanie tego, co ładne, i ukry­
wanie niedoskonałych fragmentów.

Toteż zanim się zdecyduje, jaki 
będzie dekolt w nowej sukiencie, war­
to stanąć przed lustrem i krytycz­
nie ocenić co należy, a czego nie 
powinno się eksponować.

Na przykład wystające łopatki, to 
nic ładnego, jeżeli więc chce się 
mieć wydekoltowane plecy, należy 
zrobić wycięcie wąskie w długi lub 
nawet bardzo długi szpic. Nie budzą 
podziwu również i tzw. solniczki. To­
też lepiej je zakrywać robiąc wy­
cięcia od nasady szyi i na ramio­
nach. Natomiast zbyt pulchne lub 
kościste ramiona można przykrywać 
rękawami pokazując jedynie niedu­
ży, ale ładny fragment dekoltu. Asy­
metria jest obecnie supermodna, więc 
każdy pomysł, byle podkreślał uro­
dę, będzie dobry.

Dekolt należy potraktować tak sa­
mo jak twarz, nakładając równą war­
stwę makijażu na szyję, ramiona lub 
plecy, jednym słowem, wszystkie te 
fragmenty skóry, które będą wido-

Grotna Przyczyna 
Utraty Powonienia
Do rzadkości należy wykrycie no­

wotworu na mózgu, w czasie, gdy 
choroba nie przybrała jeszcze groź­
nych rozmiarów. Specjaliści twier­
dzą, że pierwszym powodem do zanie­
pokojenia powinna być utrata węchu, 
która zazwyczaj następuje na kilka 
lat przed wykryciem go przy pomocy 
medycznej aparatury. W czasie, kie­
dy powolnie rozwijający się nowo­
twór osiągnie rozmiary wywołujące 
symptomy chorobowe, pacjent za­
zwyczaj osiąga wiek średni. Po utra­
cie powonienia następuje ogranicze­
nie sprawności wzroku, kończące się 
czasami ślepotą oraz ograniczenie 
funkcji intelektualnych

Późne wykrycie nowotworu nie po­
zwala na odwrócenie procesu choro­
bowego: doznane przez pacjenta 
uszkodzenia pozostają na zawsze.

Pierwsze kłopoty z powonieniem po­
winny zaniepokoić lekarzy, którzy 
często przypisują je skutkom wywoła­
nym przez chorobę zatok, czy też 
ciężką grypę. Jeśli symptom ten 
prześladuje nas przez dłuższy okres 
czasu zwróćmy swemu lekarzowi 
uwagę na możliwość powstania nowo­
tworu. Nie wpadajmy od razu w pani­
kę, często węch tracimy w wyniku 
kataru czy też zwykłego przeziębie­
nia. Stały brak powonienia należy 
jednak bezwzględnie zgłosić lekarzo­
wi i dopominać się o przeprowadzenie 
specjalistycznych badań.

czne przez wycięcia sukni.
Przypominam: make-up rozgrzany 

na dłoni, trzeba równomiernie roz­
prowadzać po skórze wilgotną gą- 
beczką, zdjąć jego ewentualny nad­
miar przykładając ligninową chu­
steczkę i przyciskając ją płaską dło­
nią. Na koniec całą skórę zapudro- 
wać obficie pudrem ( w proszku, a nie 
w kamieniu) o ton jaśniejszym niż 
nałożony podkład.

Palacze Marihuany
Z badań przeprowadzonych na tere­

nie całego kraju wynika, że wśród 
amerykańskiej młodzieży palenie ma­
rihuany stało się społecznie akcep­
towanym zwyczajem. Największe 
spożycie notuje się wśród osób w 
wieku 22-25 lat. Potem liczba ta spa­
da. Część młodych ludzi przerzuca 
się na silniejsze narkotyki, część re­
zygnuje z tej pożywki.

Stwierdzono, że użytkownicy róż­
nią się znacznie od swych rówieśni­
ków zarówno pod względem stylu 
życia jak też zasad i wartości moral­
nych wykazując znacznie niższy po­
ziom przystosowania do życia społecz­
nego oraz równowagi psychicznej. W 
większym stopniu popadają w inne 
nałogi jak palenie papierosów, alko­
holizm i zażywanie innych narko­
tyków i środków pobudzających.

Częściej też trafiają do lecznictwa 
zamkniętego na terapie psychiczne 
czy psychiatryczne. W grupie częstych 
użytkowników marihuany znajduje się 
więcej mężczyzn niż kobiet. Ludzie 
ci mają problemy ze znalezieniem 
zatrudnienia, z utrzymaniem pracy, 
z ukończeniem nauki i z utrzymaniem 
trwałych stosunków z przedstawiciel­
kami przeciwnej płci.

Zażywające marihuanę kobiety pod­
dają się zabiegom przerwania ciąży 
lub przechodzą poronienia pięć razy 
częściej niż inne kobiety. Zarówno 
kobiety jak mężczyźni trzykrotnie 
częściej niż inni korzystają z pomocy 
profesjonalistów z zakresu zdrowia 
psychicznego a ośmiokrotnie częściej 
lądują w szpitalach z zaburzeniami 
umysłowymi.

Mężczyźni wykazują tendencje do 
separacji lub rozwodu. Wszyscy ba­
dani mieli już za sobą przynajmniej 
jedno zerwanie długotrwałej, in­
tymnej znajomości. Palacze mari­
huany są mniej religijni i politycznie 
liberalniejsi niż ich rówieśnicy.

Zadbaj o Patelnię
Aby potrawy nie przywierały do 

patelni (zwykłej, żelaznej), należy 
patelnię, która nie była jeszcze uży­
wana (lub której nie używaliśmy od 
dawna), postawić na małym ogniu i 
nalać 34 łyżki stołowe octu. Ocet 
doprowadzić do września, zdjąć pa­
telnię z ognia, ocet zlać, a patelnię 
wytrzeć miękką, czystą szmatką (nie

912 985 926 2823

• BEZPOŚREDNIO Z NASZYCH FABRYK

Piękny Asortyment

Piękny i Duży Asortyment

2804
2926

668
655
636
619
615

197
184
182
181
180
179
173
171
171
170

967 950 998
990 1008 954

2915
2952

599
563
557
553
545
544
550
542
540
538
532
526
526
519
517
510
507

$10.00-18.00 •
$ 8.00-10.00 •
$ 5.00- 8.00 •

$8.00-16.00 Z
$5.00-12.00 •

• Inwestując w SOLAR 
PLUS uprawniony je­
steś do zapłacenia ob­
niżonego podatku do­
chodowego — otrzymu­
jesz kredyt w wysokości 
40% Kosztu.

pani Emilii. Adam i Irena przybyli na 
pogrzeb ojca ż więzienia. Komitet 
dysponuje tylko adresami Ireny i 
Adama, napiszcie do nich.

Irena Ptaszek: ul. Drzymały 27 m 5 
66400 Gorzow Wielkopolski.

Adam Opiel: u. Czereśniowa 11B m 3 
66400 Gorzow Wielkopolski.

Komitet Koordynacyjny dysponuje 
setkami nazwisk i adresów prześlado­
wanych działaczy i ich rodzin. Każdy 
gest Solidarności z waszej strony doda 
im otuchy i zmniejszy ich odosobnie­
nie.

“Biuletyn informacyjny” Biura Ko­
ordynacyjnego NSZZ “Solidarność” 
za granicą No. 81, 1 lutego 1984, 
Paryż).

• SOLAR PLUS — to je­
dyny program, który 
gwarantuje obniżenie 
kosztów ogrzewania o 
35%.

Holy Innocents 
Holy Name Society 

Bowling League

papierem!). Położyć na patelni mały 
kawałek świeżej słoniny, rozpuścić 
tłuszcz, zdjąć z ognia i pozostawić 
do ostygnięcia. Przed użyciem patel­
ni tłuszcz rozgrzać, zlać, a patelnię 
wytrzeć miękką szmatką. Po każdym 
umyciu świeżo zdjętą z ognia, gorą­
cą patelnię umyć pod bieżącą gorą­
cą wodą, nie używając żadnych 
ostrych zmywaków, i natychmiast 
wytrzeć szmatką *

Niklowane części kuchennego pie­
cyka, baterie od zlewozmywaka i 
wanny można przecierać co pewien 
czas ciepłym octem, spłukiwać obfi­
cie wodą i polerować do połysku.

NIE ZWLEKAJ WIĘC! 
KORZYSTAJ 

Z OKAZJI!

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

WIOSENNE BLUZKI
WIOSENNE SPODNIE
TRYKOTOWE KOSZULKI (Świetnie Kupno).......................

Mamy Jeszcze Na Składzie

2926 NORTH PULASKI ROAD, CHICAGO
Godziny Sklepowe: Codziennie od 9 Rano do 5 • Zamknięte w Niedziele

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 
PYTAĆ O P. HALINĘ

Jeszcze dziś zadzwoń do naszego eksperta
Tel.: 286-3715

który udzieli Ci szczegółowych informacji o SOLAR PLUS SYSTEM.

Wheels 925 1044 1076 3045
The gang from Syrena’s Lounge 

Two found some luck as they took a 
pair of games and five points from 
Chuck’s Wagon. Mike Ptaszkowski 
shot a 225-621 series while the big 
hero for Chuck’s was John Mikal 
hitting a 225-588 score.
Chuck’s 1035 916 995 2946
Syrena’s #2 1093 966 983 3042

George Kubin had that square ball 
well oiled up as he pitched a 593 
series to take a pair of games and 
five points from Krupa’s Lounge. 
Gary Hartig shot a heavy 593 series 
to suffer the defeat.
Krupa’s 824 832 911 2567
Pechter 1036 1009 997 3042

Golden Heart Lounge dazed the 
bartenders from Lumley’s Tap with 
top performances by taking two 
games and five points with Ron Szere- 
dy being the star hitting a 579 series 
while the specialist Chester Rzeszut 
shot a 554 series for the losers.
Lumley’s 
Golden Heart

Rick Tarsa had the big hand with 
a 556 series for Club Mono Lounge 
as they dumped Syrena’s Lounge One 
for a pair of games and four points 
while Capt. Pete Piotrowski got a 
Valentine kiss from his wife Elsie 
and hit a 210-595 series for the losers. 
Syrena’s #1 1019 970 983 2977
Mono’s 1030 1026 898 2854

Stanley Wojtowicz, Secretary

It was a tough night for Sliz Foods 
as they gave Fara’s Insurance a fast 
shuffle by taking all seven points 
in Council 139 PNA bowling activities 
at Archer Kedzie lanes last Friday 
night. The big hero was Ken Stefański 
who hit a 570 series while Joe Matay- 
ka shot a 510 for the losers.
Fara’s 923 953 928
Sliz 993 961 972

Boy what a team and what bowlers 
like the Wheels SAC as they found 
some shovels and buried the crew 
from Midway Funeral Home by tak­
ing seven points in a rough match. 
Bill Miemicki hit a 236-600 series 

Chuck Arlington shot a 237-606 tally 
for the losers. Where’s Mr. Skraba 
out looking for some new bowling 
balls.
Midway

• SUKIENEK
I BLUZEK..
• NIE PRZEOCZCIE TEJ WIELKIEJ WYPRZEDAŻY! •
Z FACTORY FASHION CENTER •

Więźniowie Sumienia
Pomóżmy Rodzinom Uwięzionych Patriotów

ADAM OPIEL — aresztowany 17 
grudnia 81, a następnie skazany na 4 
lata więzienia za udział w strajku 
Zakładów Mechanicznych “Ursus” w 
Gorzowie Wielkopolskim, zorganizo­
wanym po ogłoszeniu stanu wojen­
nego. W czerwcu 83 zwolniony z zak­
ładu karnego w Strzelinie na półto­
raroczną przerwę ze względu na zły 
stan zdrowia /choruje na serce/, 9 
grudnia miał wrócić do więzienia. 
Cztery dni wcześniej został areszto­
wany pod zarzutem przechowywania 
i kolportowania nielegalnych wydaw­
nictw. Przebywa w areszcie śledczym 
w Szczecinie. Zostawił w domu żonę 
i dziecko.

LIDIA SWITKIEWICZ - siostra 
Adama Opięła. Aresztowana 5 grudnia 
pod takim samym zarzutem.

IRENA PTASZEK — siostra Adama 
i Lidii. Aresztowana 1 września 82 za 
udział w manifestacji ulicznej 31 sierp­
nia 82. Skazana na 3 lata więzienia.

Do końca lipca 83r. przebywała w 
więieniu w Krzywańcu; zwolniona na 
mocy ustawy o amnestii. Aresztowana 
ponownie 5 grudnia 83r. pod zarzutem 
przechowywania i kolportowania nie­
legalnych wydawnictw. Irena jest 
wdową, matką 12-letniego chłopca, 
który został pod opieką babci, p. Emilii 
Opiel.

Z pięciorga dzieci pani Emilii czworo 
doświadczyło losu więźniów politycz­
nych. Jej córka Danuta również była 
internowana. Latem 1983r. zmarł mąż

Konfiskata Marihuany 
Na Hawajach

Hilo, Hawaje (UPI) — Przeprowa­
dzona na przestrzeni pięciu miesię­
cy akcja, zrealizowana przez miej­
scową policję oraz agentów federal­
nych — wykazała, że co najmniej 
80 proc, wszystkich wysyłek z Ha- 
waii do Stanów Zjedn. zawiera nar­
kotyki.

Policja na wyspie Hawaii oraz 
agenci federalni, podejrzewając, że 
z wysp przesyłana jest do Stanów 
znaczna ilość marihuany, wzmogli 
akcję mającą na celu wstrzymanie 
przemytu narkotyków i wprowadzili 
do niej psy, wytrenowane specjalnie 
w tym celu.

Akcja pn. “Operation Pele” przy­
niosła "plon” przewyższający wszelkie 
oczekiwania: około 300 przesyłek za­
wierających ponad 700 funtów mari­
huany wartości 1.7 min dolarów.

Niewypał
Na Żeraniu

Nawet zimą nie mają odpoczynku 
warszawscy saperzy. Niedawno ucze­
stniczyli w rozbrojeniu niewypału z 
czasów ostatniej wojny na terenie 
jednego z żerańskich zakładów.

“Pamiątka” wojenna została uniesz­
kodliwiona przez żołnierzy z War­
szawskiej Grupy Rozminowania.

Council 139 PNA
Bowling League

STANDINGS

Przedstawia

SOLAR PLUS 
SYSTEM

System ten, który polega na wykorzystaniu 
energii słonecznej do ogrzewania domów, 
stanowi jednocześnie jedyne i najlepsze ro­
związanie problemu, jakim jest stale rosnący 
koszt ogrzewania.TOP TEN

R. Morales.....................
S. Czerski......................
Dave Hoffman................
J. Wajda........................
Don Traub.....................
B. Kelley........................
Joe Miaso......................
L. Smith..........................
R. David........................
D. White........................

OVER 600 
Dave Hoffman................
J. Wajda........................
R. David........................
S. Czerski......................
R. Morales.....................

OVER 500
B. Kelley........................
T. Podgórny...................
L. Smith..........................
Joe Miaso......................
D. Traub........................
M. Phillips.....................
Stan Gajda Jr.................
W. Taraska.....................
Joe Fitzpatrick..............
K. Bender.......................
J. Hoffman.....................
J. Shepard.....................
D. White........................
W. Phillips.....................
J. Krupi..........................
R. Sendra.......... ...........
Pat Fitzpatrick.............. 

• Piękne Fasony Wiosenne
• • SUKIENKI • 2-SZT. KOMPLETY SPÓDNICZKOWE
• • SUKIENKI Z ŻAKIETAMI

S TERAZ s1600-2600
• WARTOŚCI DETALICZNEJ $36.00-52.00

Dla Pań, Panienek, Pół-Rozmiary
• Wszystkie Pierwszej Jakości
• OTRZYMALIŚMY RÓWNIEŻ BEZPOŚREDNIO
• Z NASZYCH FABRYK

t NOWĄ WIOSENNĄ ODZIEŻ
• / ORYGINALNE KREACJE
% W rozmiarach: 8 Missy Petite, 10 Missy, 14% Pół-Rozmiary • Jeśli jesteś jedną 
A z tych szczęśliwych, które mogą nosić takie rozmiary, to znajdziesz tu piękny 
a asortyment fasonów i wzorów.

• Obejrzyjcie Nasze Nowe

cllbanii
\VOMINS MIDTAŁ CtNTW J

725-0200 
5086 N. Elston 
Od Wtorku do Soboty:

8 Rano-4 Po Poł.

W. L. Pts.
Wheels SAC.............. 46% 28% 107
1 Golden Heart..........  43 37 103
Sliz Foods.............. 43% 31% 101
Pechter Hardware... 43 32 101
Club Mono Lounge... 41% 33% 95
Syrena’s Lounge #2 .. 36 39 85
Fara’s Insurance.... 35 40 85
Lumley’s Tap..........  34% 40% 81%
Syrena’s Lounge #1.. 35 40 78
Krupa’s Lounge....... 32 43 78
Chuck’s Wagon......... 31 44 71%
Midway F. Home.... 29 46 66

STANDINGS 
W. L. Pts

Stubby’s Tap.............. 11 4 27
Zak’s Lounge............. ’. 10% 4% 25
Hi-Neighbor Foods... . 10 5 23
U.S. Equities.............., 9 6 22
Endries Fastner........ . 7 8 16 M
Zilka Menswear....... . 7 8 16
Malec F. H.................. , 7 8 16
Cheers........................ . 5% 9% 11V:
Casey & Son Liquors.. 5 10 11
Urbaszewski F. H....... . 3 12 7

J. Wolff........................... ............ 501
OVER 200

D. Hoffman..................... . 204-211-253
R. David.......................... . 200-200-236
J. Wajda.......................... . 202-277
R. Morales...................... . 244
J. Shepard...................... . 227
S. Czerski........................ . 226
J. Hoffman...................... . 213
T. Podgorny................... . 219
M. Phillips...................... . 210
D. White.......................... . 208
W. Taraska..................... . 208
B. Kelley.......................... . 206
J. Bryant........................ . 202
J. Fitzpatrick................. . 201
L. Smith.......................... . 201
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U.S. Nie Rezygnują 
z Libanu

(Ciąg dalszy ze str. 1) 
jednak jest gotów do wysłucnama 
konkretnych propozycji. Poza tym 
stwierdził, że ewentualne zmniejsze­
nie funduszów' na obronę musi być 
rozważone bardzo dokładnie. Należy 
tutaj wziąć pod uwagę czy cięcia te 
nie osłabią możliwości obronnych 
kraju.

Zwracając się z apelem do demo­
kratów o współpracę w zakresie 
zmniejszenia deficytu, Prezydent na­
wiązał do dzisiejszego spotkania spe­
cjalnej dwupartyjnej komisji budże­
towej, powołanej przez niego w celu 
znalezienia dróg redukcji deficytu. 
Dzisiejsze spotkanie będzie drugim z 
kolei.

Innym, ważnym tematem wczoraj­
szej konferencji prez. Reagana, była 
sprawa Libanu oraz wycofywania ze 
stolicy tego kraju amerykańskich 
“marines”, którzy stanowili część 
Międzynarodowego Korpusu Pokojowe­
go. Prezydent oświadczył, że sprawy nie 
wyglądają zbyt dobrze, jeżeli chodzi 
o realizację zamierzonych celów po­
kojowych w tym kraju, ale “nie 
sądzę, żebyście mogli powiedzieć, że 
przegraliśmy”, przynajmniej jeszcze 
nie teraz.

Prezydent oświadczył, że ostatnie 
posunięcia USA, a mianowicie wyco­
fywanie “marines” z Bejrutu na po­
kłady amerykańskich okrętów stacjo­
nujących u wybrzeży Libanu, nie 
oznaczają wcale, że Stany Zjednoczo­
ne zrezygnowały ze swojej misji po­
kojowej w tym kraju. Prezydent po­
wiedział: “Przechodzimy po prostu 
do bardziej obronnej pozycji”.

W swojej wypowiedzi Prezydent 
oświadczył, że nie żałuje, iż wysłał 
“marines” do Bejrutu, ponieważ mi­
sja, z którą tam pojechali, była wyłącznie 
misją pokojową. Szczególnie pierwszy 
jej rok był owocny, stwierdził Pre­
zydent, mając na myśli wycofanie 
oddziałów PLO oraz częściowe wy­
cofanie sił Izraela.

W innej części wypowiedzi Prezy­
dent oświadczył, że jest pełen na­
dziei na poprawę stosunków ze Związ­
kiem Sowieckim, w okresie, kiedy 
władzę sprawuje tam nowy przywód­
ca, Konstatin Czernienko.+

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój 
i ojciec mój, śp.

Lucian Kielanowski 
po krótkiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony św. Sa­
kramentami, dnia 21-go lutego 1984 
roku, o godzinie 6:05 wieczorem, 
przeżywszy 57 lat.

Zwłoki można odwiedzać w pią­
tek od 2-ej po południu do 9-ej 
wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
dnia 25-go lutego, o godzinie 9:30 
rano, z Kopec Funeral Home pnr. 
5259 W. Roscoe (5300 zachód — 
3400 północ) do kościoła św. Wła­
dysława (Msza św. o 10-ej), a stam­
tąd na cmentarz Maryhill na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Barbara (z domu Bieszczak), żo­
na; Lucian Jr. z matką Genevieve 
Kielanowski (z domu Fryz), syn; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Kopec Funeral Home, 
Telefon 545-6974.t

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, dziaduś, brat i szwagier 
nasz, śp.

Karot Janociak
po długiej i ciężkiej chorobie, po­
żegnał się z tym światem, opatrzo­
ny św. Sakramentami, dnia 17-go 
lutego 1984 roku, w średnim wieku.

Pogrzeb odbył się we wtorek, 
dnia 21-go lutego, o godzinie 8:45 
rano, z Midway Funeral Home 
pnr. 5948 Archer Ave., do kościoła 
St. Simon (Msza św. o 9:30), a 
stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę fa­
milijną.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Maria (z domu Wierzbiak), żo­

na; Sophie (Adam) Bryja, Janina 
(Edward) Okoński, Helen (Jerry) 
Szymankowski, Zdzisław, Bożena, 
Mirek i Jadwiga, synowie, córki 
i zięciowie; Bronisław (Zofia), Fra­
nek (Anna), Emil (Maria) i Stani­
sław (Joann), bracia i bratowe; 
Aniela Michalczyk, siostra; Annet­
te, Kathryn i Patrick, wnuczki i 
wnuk; oraz rodzina w Polsce; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmował się: 
Midway Funeral Home, 
Telefon 767-8807.

W odniesieniu do wojny między 
Iranem a Irakiem, Prezydent stwier­
dził, że USA nie pozwolą na to, aby 
miała ona przeszkodzić w żegludze 
handlowej po cieśninie Hormuz w Za­
toce Perskiej.

Wczorajsza konferencja poświęco­
na była także ostremu odparciu za­
rzutów w stosunku do Prezydenta ze 
strony jego oponentów politycznych. 
Główny atak skierował Prezydent na 
Waltera Mondale’a, byłego wicepre­
zydenta. Powiedział on bowiem, że 
prez. Reagan jest szefem państwa 
na tzw. part-time, czyli na pół etatu, 
oferując Amerykanom “przywództwo 
przez amnezję”. Prezydent skwito­
wał zarzuty Mondale’a bardzo krót­
ko, stwierdzając, że byłby bardzo za­
skoczony, gdyby jego oponent wie­
dział, co znaczy słowo amnezja. Za­
rzut o prezydenturze na pół etatu 
podsumował Prezydent stwierdze­
niem, że Mondale nie wie po prostu 
co mówi.

Ofensywa Sowietów 
w Afganistanie

Islamabad, Pakistan (CSM) — W 
ciągu ostatniego tygodnia zanotowa­
no znaczne wzmożenie sowieckich 
nalotów na ważną ze strategicznego 
punktu widzenia dolinę Shomali, po­
łożoną na północ od Kabulu, stoli­
cy Afganistanu. Przez dolinę biegnie 
główna autostrada, łącząca Kabul z 
terytorium Związku Sowieckiego. Au­
tostrada okrąża również główną ba­
zę sowieckiego lotnictwa w Bagra- 
mie.

Zdaniem afgańskich partyzantów, 
którzy z terenów Pakistanu bronią 
się przed sowieckim okupantem, na­
loty mogą oznaczać rozpoczęcie wiel­
kiej ofensywy wiosennej sił zbroj­
nych ZSRR w Afganistanie.

“Wiosenna” Pogoda 
w Wielu Stanach

(UPI) — Lutowemu przedwiośniu, 
jakie panowało od kilku dni w wielu 
stanach, zagraża obecnie fala chłod­
nego powietrza, która znajduje się 
na wschód od Gór Skalistych. W co 
najmniej 14 miastach pobite zostały 
wczoraj rekordy w zakresie ustano­
wienia najcieplejszych dni w drugiej 
połowie lutego. Fala ciepłego powie­
trza utrzymywała się na szerokim 
obszarze kraju, rozciągającym się 
od Kanady aż do Florydy.

Na dziś biuro meteorologiczne prze­
widuje, że w stanach środkowych 
należy spodziewać się znacznego 
oziębienia.

Opady deszczowe notowane są dziś 
w obu Karolinach, w Georgii i na 
Florydzie.

Deszcze i śniegi smagają północno 
zachodnie wybrzeże Pacyfiku. Naj­
wyższą temperaturę zanotowano wczo­
raj w Ft. Lauderdale — 86 stopni. 
Tym samym ustanowiony tu został 
nowy rekord od r. 1967.

Bezrobocie 
u Kanadyjczyków 

Ottawa (CSM) — Kanadj jscy przy­
wódcy opozycyjni i związkowi ostro 
skrytykowali ministra finansów tego 
kraju, Marca Lalonde za zlekcewa­
żenie problemu bezrobocia w jego 
propozycjach budżetowych. Projekt 
budżetu przewiduje bowiem przezna­
czenie jedynie $120 min na tworzenie 
nowych miejsc pracy w Kanadzie.+

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, brat i dziaduś nasz, śp.

Mieczysław 
Wieszczyk 

(brat śp. Tadeusza) 
nagle, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 
22-go lutego 1984 roku, o godzinie 
8:30 rano w średnim wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od 
godziny 6-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
dnia 25-go lutego, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
6000 N. Milwaukee Ave., do koś­
cioła św. Konstancji, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha na par­
celę familijną. |

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Shirley, żona; Józef, George, Lo­
uise i Susan, dzieci; Gary Garzo- 
netti i Kenneth Staniszewski, zię­
ciowie; Ray Wieś, brat; Genowe­
fa, bratowa; Jacqueline, Nicholas 
i Samantha, wnuczęta; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Zakład 
Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie, 
telefon 774-4100.

LAS VEGAS, NEW ADA.—Pogotowie ratunkowe przewiozło ran­
nych pracowników ośrodka nuklearnego do szpitala po za 
waleniu się terenów, gdzie przeprowadzano próby nuklear­
ne. (UPI)

Iran Grozi Blokadą
Zat. Perskiej

(Ciąg dalszy ze str. 1) 

rządy obserwują jednak eskalację 3- 
letnich działań wojennych na froncie 
iracko-irańskim z wrastającym za­
niepokojeniem. Iran może bowiem 
spełnić swoje groźby dotyczące zablo­
kowania wód Zatoki Perskiej dla że­
glugi oraz zniszczenia supertankow- 
ców, zmierzających w kierunku kra­
jów zachodnich.

Podczas wczorajszej konferencji 
prasowej prezydent Reagan oświad­
czył, że Stany Zjednoczone absolutnie 
nie mogą dopuścić do przejęcia przez 
Iran kontroli nad cieśniną Hormuz. 
Cieśnina o szerokości 40 mil stanowi 
jedyne połączenie wodne Zachodu z 
pięcioma wielkimi eksporterami ropy 
naftowej. Przepływa przez nią 20% 
surowca, importowanego przez kraje 
zachodnioeuropejskie oraz 60% ropy, 
importowanej przez Japonię.

Stany Zjednoczone i Wielka Bryta­
nia już w ciągu kilku ostatnich dni 
zasygnalizowały, że są gotowe bronić 
cieśniny. W rejonie Zatoki znajduje 
się 9 okrętów amerykańskiej mary­
narki wojennej, w tym lotniskowiec 
“Midway” oraz dwie jednostki bry­
tyjskie.

Dziś walki irańsko-irackie koncen­
trowały się na lądzie, lecz Iran po- 

Manewry Państw
Układu 

Warszawskiego 
Wiedeń (UPI) — Po raz pierwszy 

od przeszło 10 lat w połączonych 
lądowych i naziemnych manewrach 
państw Układu Warszawskiego we­
źmie również udział Rumunia. Ma­
newry odbędą się już w przyszłym 
miesiącu.

Fakt, iż Rumunia zgodziła się 
wziąć udział we wspólnych mane­
wrach państw Bloku Wschodniego, 
świadczyć może o tym, że Bukareszt 
gotów jest do pewnej zmiany swego 
dotychczasowego stanowiska, które 
— jak wiadomo — odbiegało dale­
ce od pozycji zajmowanych przez 
inne państwa satelickie.

Komunikaty agencji prasowych 
państw Bloku Wschodniego podały 
we wtorek do wiadomości, że armie 
oraz marynarki państw Układu War­
szawskiego przeprowadzą pod wspól­
nym dowództwem manewry, które zo­
stały określone kryptonimem “Sojusz 
84”. Manewry odbędą się na tere­
nie Bułgarii, Rumunii, Węgier oraz 
w południowo-zachodnich rejonach 
Zw. Sowieckiego, jak również na Mo­
rzu Czarnym.

Na razie nie podano żadnych szcze­
gółów na temat ilości wojsk, które 
mają wziąć udział w manewrach.

Komunikat w sprawie połączonych 
manewrów państw Układu Warszaw­
skiego wydany został w trzy tygo­
dnie po wizycie w Rumunii sowiec­
kiego ministra spraw zagranicznych 
Andreja Gromyki. W czasie wizyty 
w Bukareszcie minister sowiecki 
omawiał sprawy braków Rumunii w 
zakresie paliwa oraz innych surow­
ców.

Rumunia wydała przeszło 20 lat 
temu zakaz przeprowadzenia na 
swym terytorium manewrów wojsko­
wych. Bukareszt stosuje także zakaz 
stacjonowania na terytorium Rumu­
nii obcych wojsk. Od roku 1969 nie ♦ 
wysłał również swych wojsk do wzię­
cia udziału w manewrach przepro­
wadzanych an terenie innego pań­
stwa.

Ostatnie przeprowadzone na więk­
szą skalę manewry miały miejsce w 
r. 1962. Po inwazji na Czechosłowa­
cję w r. 1968, prezydent Ceausescu 
ukrócił wszelką współpracę Rumunii 
w dziedzinie wojskowej z innymi 
państwami Bloku Wschodniego. Ru­
munia potępiła także inwazję na Cze­
chosłowację.

wtórzył groźby, że jeśli wojska irackie 
zaatakują jego urządzenia służące do 
produkcji lub transportu ropy nafto­
wej, natychmiast odpowie blokadą 
cieśniny Hormuz.

W dniu dzisiejszym starcia toczyły 
się w rejonie Ali al Gharbi, 170 mil 
na północ od miasta Basra. Siły irań­
skie walczyły o przejęcie kontroli nad 
10-milowym odcinkiem autostrady, 
która łączy Basra z Bagdadem.

Iran zaatakował także graniczną 
wioskę Dehloran i iracką wioskę Bo- 
stan, która leży w połowie drogi po­
między Basra i Ali al Gharbi. Utwo­
rzony w ten sposób nowy front roz­
ciąga się na długości 170 mil.

Na Zachód dotarły informacje na 
temat ofiar dzisiejszych starć. Za­
chodni analitycy podali jednak do 
wiadomości, że od rozpoczęcia wojny 
irańsko-irackiej czyli od września 
1980 roku, zginęło tam już od 250,000 
do miliona osób.

Sąd Skarcił 
Sekretarza Dept. 

Zdrowia M. Heckler
San Francisco. (UPI) — Federalny 

Sąd Apelacyjny wystąpił z decyzją, 
która godzi w osobę sekretarza Dept. 
Zdrowia i Usług Społecznych Marga­
ret Heckler. Sąd orzekł, że zamie­
szkali na terenie dziewięciu stanów 
ludzie ułomni są uprawnieni do po­
bierania zasiłków Social Security.

Federalny Sąd Apelacyjny 9 Okręgu 
orzekł, że pani Heckler ignorowała 
do tej pory jawnie poprzednie decyzje 
sądu i w dalszym ciągu zalecała wy­
eliminowanie zasiłków Social Security
— do czasu, aż otrzymujące je osoby, 
mogą wykazać, iż zdrowie ich ulega 
polepszeniu.

Sąd domaga się, aby pani Heckler 
nakazała ponowne przyznanie zasił­
ków Social Security na terenie 9 stanów.

Chodzi tu o osoby, których zasiłki 
w ramach funduszu “Social Security 
Disability Insurance” i “Supplemen­
tal Security Income” zostały wstrzy­
mane z dniem 30 sierpnia 1981 r.

Przywódcy Świata 
Pracy Krytykują 

Decyzję Sądu
Washington. (UPI) — Jackie Pres­

ser, generalny prezes związku zawo­
dowego transportowców (Internation­
al Brotherhood of Teamsters) oświad­
czył, że decyzja Sądu Najwyższego
— zezwalająca podupadającym fir­
mom na unieważniania zbiorowych 
umów o pracę, podpisanych ze zw. 
zawodowymi, jest wysoce krzywdząca 
dla robotników.

Z podobną opinią wystąpili inni przy­
wódcy świata pracy.

Jako przykład w tej materii wymie­
niana jest sprawa bankrutującej fir­
my materiałów budowlanych w New 
Jersey — Bildisco & Bildisco.

Sąd zezwolił firmie na podjęcie sta­
rań o ogłoszenie bankructwa, i jedno­
czesne zerwanie zbiorowych umów 
ze zw. zawodowymi — nie konsultując 
się w ogóle w tej sprawie z kierow­
nictwem zw. zawodowych.

Śmierć
12-Letniego Davida

Houston (UPI) — 12-letni chłopiec 
cierpiący na chroniczny brak odpor­
ności organizmu na choroby zmarł 
wczoraj w szpitalu “Childrens Memo­
rial Hospital”, w Teksasie. Śmierć 
nastąpiła w 15 dni po wyjęciu go ze 
styrylnego plastikowego balona, w 
którym spędził cale dotychczasowe 
swoje życie.

Pierwsza w jego życiu choroba, któ­
ra tak tragicznie się zakończyła, 
spowodowana była zaatakowaniem 
organizmu przez zarazki, na które 
chłopiec nie był odporny. Organizm 
jego nie był w stanie ich zwalczyć.

Wspólny Rynek —
Ćwierćwiecze Niepowodzeń

Każdego dnia rano z Paryża wyru­
sza w stronę Brukseli srebmo-czerwo- 
ny ekspres transeuropejski — wywo­
łujący dumę na obliczach mieszkań­
ców Zachodu dowód istnienia Europej­
skiej Wspólnoty Gospodarczej. Pasa­
żerowie w wagonie restauracyjnym 
zdążą zamówić sobie posiłek i za 
chwilę zaczyna się cyrk: najpierw 
dwóch francuskich policjantów spraw­
dza paszporty; potem dwóch fran­
cuskich celników sprawdza, co wywo­
zi się z Francji; po nich dwóch belgij­
skich policjantów sprawdza paszpor­
ty; wreszcie dwóch belgijskich celni­
ków sprawdza, co wwozi się do Bel­
gii.

Jedynym pocieszeniem może być 
obserwowanie drogowego przejścia 
granicznego w pobliżu Valenciennes, 
gdzie cała procedura jest znacznie 
bardziej skomplikowana i gdzie 
zwłaszcza ciężarówki czekają godzi­
nami na przekroczenie granicy.

Europejska Wspólnota Gospodarcza 
powstała w roku 1958 na mocy tzw. 
Traktatów Rzymskich. W zeszłym ty­
godniu, w rezydencji pod Paryżem 
obradowali ministrowie spraw zagra­
nicznych jej 10 krajów członkowskich. 
Po zakończeniu konferencji stwierdzi­
li, że jeśli przyszłoroczne posiedzenie 
szefów ich rządów będzie wyglądało 
podobnie, Wspólny Rynek prawdopo­
dobnie przestanie istnieć. Tylko w jed­
nym miejscu w Europie widać, że 
EWG żyje. Miejscem tym jest siedzi­
ba organizacji w Brukseli, która za­
trudnia 10 tysięcy urzędników, zwa­
nych potocznie “eurokratami” i sta­
rających się dogadać ze sobą w 7 róż­
nych językach.

Każdego miesiąca 500 wybieralnych 
członków Parlamentu Europejskiego 
przybywa do Strasbourga z tak od­
ległych od siebie punktów jak pół­
nocna część Danii i południowa Sycy­
lia. Parlament próbuje sprawować 
“demokratyczną kontrolę” nad funk­
cjonowaniem Wspólnego Rynku.

Na zewnątrz wszystko wygląda 
ładnie; wewnątrz gnije. Idea utwo­
rzenia Stanów Zjednoczonych Europy, 
w których granice państw przekra­
czało by się równie łatwo jak granice 
stanów w USA, okazała się nierealna.

Tylko 16% mieszkańców krajów 
członkowskich EWG myśli o sobie, 
jako o “obywatelach Europy”. Aż 
46% nigdy nie traktuje siebie w ten 
sposób. Najbardziej kosmopolityczni 
są mieszkańcy Luksemburga, gdzie 
33% obywateli uważa siebie za Euro­
pejczyków. Najgorzej wypadli pod 
tym względem Brytyjczycy, których 
72% nie chce mieć z Europą nic wspól­
nego.

Społeczeństwa najnowszych człon­
ków EWG, a więc Wielkiej Brytanii, 
Grecji, Danii i Irlandii uważają w 
większości, że przynależność do orga­
nizacji nie daje im żadnych korzyści.

Walki Na Tle 
Religijnym w Indiach
Amritsar, Indie. (UPI) — Na tere­

nie północnych prowincji doszło do 
nowych starć na tle religijnym. W 
trakcie walk pomiędzy szikami i Hin­
dusami zabitych zostało co najmniej 
15 osób; 13 zostało rannych.

Do akcji patrolowania północnych 
prowincji wprowadzono 45,000 poli­
cjantów. Do środy zginęło w wyniku 
walk na tle religijnym 51 osób. Wła­
dze obawiają się nasilenia walk. Obe­
cnie starcia zdarzają się również na 
wsiach, gdzie istnieje nikła ochrona 
policyjna.

W 1975 roku członkowie Wspólnego 
Rynku zgodzili się na wydawanie 
swoim obywatelom ujednoliconych 
paszportów. Mają się one pojawić w 
przyszłym roku. Niestety tylko ich 
okładka będzie taka sama. O danych, 
jakie znajdą się wewnątrz, decydują 
władze poszczególnych krajów.

Wielka Brytania jako pierwsza 
wprowadziła “specjalne bramy” na 
lotniskach dla przybyszów z pozosta­
łych krajów EWG. Ideą miało być 
przyspieszenie ich odprawy celnej i 
paszportowej. W praktyce, zwłaszcza 
w dni robocze, kolejki przed tymi 
bramami są dłuższe, niż gdzie indziej.

Traktaty Rzymskie zakładały, że 
każdy obywatel Europy będzie mógł 
mieszkać i pracować w tym kraju 
Wspólnego Rynku, w którym tylko 
zechce. Przypomnijmy, że ustalenia 
te zapadły w roku 1958. I już w 1975, 
czyli po 17 latach, członkowie EWG 
zgodzili się uznawać wzajemnie 
uprawnienia swoich lekarzy, denty­
stów, weterynarzy i pielęgniarek. Do 
dziś istnieją pewne wyjątki, które 
obejmują farmaceutów, techników 
laboratoryjnych i parę innych kate­
gorii.

Prawnikom i księgowym bardzo 
trudno znaleźć pracę w innym kraju 
Wspólnego Rynku. Inżynierowie i 
architekci nie muszą nawet próbo­
wać, gdyż ich dyplomy nie są respek­
towane przez żadne państwo, oprócz 
własnego.

Nieco lepiej przedstawia się sytua­
cja w odniesieniu do rzemieślników i 
pracowników fizycznych. Od 1965 ro­
ku, członkowie EWG akceptują na­
wzajem uprawnienia swoich fryzje­
rów, piekarzy, stolarzy, hydraulików 
itp. Co z tego, skoro ludzie i tak nie 
wyruszają za granicę w poszukiwaniu 
pracy, gdyż istnieje jeszcze jedna, 
ogromna przeszkoda — posługiwanie 
się różnymi językami. Na przykład, 
wśród 500,000 wykwalifikowanych le­
karzy Wspólnego Rynku tylko 1,000 
pracuje za granicą i na dodatek więk­
szość stanowi w tym wypadku migra­
cja medyków pomiędzy Wielką Bry­
tanią i Irlandią, gdzie bariera języ­
kowa nie istnieje.

Zaprzeczenie pięknej idei, jaka 
przyświecała podpisywaniu Traktatów 
Rzymskich najlepiej widać jednak w 
podróży przez Europę. Biorąc pod 
uwagę odległość, jazda samochodem 
z Rotterdamu do Neapolu powinna 
trwać 26 godzin. W praktyce trwa 10 
godzin dłużej, gdyż po drodze mija 
się sporo posterunków granicznych. 
Dlaczego członkom EWG robi się od­
prawę celną? A choćby dlatego, że 
jeden z przepisów mówi, że przekra­
czając granicę nie można mieć ze 
sobą więcej, niż 20 litrów benzyny 
(ok. 5 galonów).

Ceny pojazdów są w Wielkiej Bry­
tanii o 30% wyższe, niż w Belgii. 
Gry video kosztują w Republice Fe­
deralnej 20% więcej, niż w Holandii. 
Do Belgii nie wolno wwozić margary­
ny w kostkach, a jedynie w plastyko­
wych pojemnikach. W RFN nadal 
obowiązują przepisy z XVI wieku, do­
tyczące zakazu importu zagraniczne­
go piwa.

A pan przewodniczący Parlamentu 
Europejskiego, Pieter Dankert z Ho­
landii musi mieć w swojej służbowej 
limuzynie dwa telefony — jeden, spe­
cjalny do uzyskiwania połączeń z Bel­
gią i drugi, zwykły, z którego można 
dzwonić do pozostałych krajów.

(Na podst. “The New York Times” 
thim.l.m.)

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń— 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe—podawać ogłosze­
nia wcześniej.
1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po­

winny być dostarczone co najmniej na dwa dni przed 
dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w 
piątek)—muszą być dostarczone w środę do 11-ej przed 
południem.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane 
codziennie do 1-ej po południu—na następny dzień 
ORAZ SĄ PŁATNE Z GÓRY (o ile nie posiada się innej 
umowy ze Zgodą).

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek 
do piątku) od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz 
od 8-ej do 3-ej na dzień następny.
Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 

oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń—liczymy na łaskawą 
współpracę.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO — ZGODA

6100 N. Cicero Ave • Chicago, IL 60646
Telefon 286-0141
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Oskarżenie Agencji Federalnej 
Przeciw Commonwealth Edison Co.

Rząd federalny oskarżył kompanię 
Commonwealth Edison o zlekcewa­
żenie obowiązku natychmiastowego 
usunięcia dwóch groźnych dla zdro­
wia ludzkiego środków chemicznych 
PCB i PCBF, zawartych w płynie 
chłodzącym transformatorów i wyrzu­
conym na zewnątrz w wyniku uszko­
dzeń slupów elektrycznych.

Wypadki takie miały miejsce w sie­
dmiu punktach, w Chicago, Lansing, 
Tinley Park, South Holland, Glen El­
lyn, Joliet i Aurora.

Toksyczne środki, pozostawione na 
gruntach rezydencyjnych, mają wła­
ściwości rakotwórcze, wywołują uszko­
dzenie płodu i choroby wątroby oraz 
inne schorzenia. Ich szkodliwe dzia­
łanie ustalono dotychczas jedynie na 
zwierzętach doświadczalnych. Sądzi 
się, że są także groźne dla ludzkiego 
zdrowia.

Federalna agencja Ochrony Natu­
ralnego Środowiska zwróciła się do 
sądu o wydanie kompanii nakazu 
przeprowadzenia badań celem okre­
ślenia rozmiarów zanieczyszczeń i ich 
szkodliwości oraz, uiszczenie opłat za 
zrujnowane ogródki prywatnych wła­

ścicieli i kosztów sądowych.
Edison zaprzecza prawdziwości tych 

oskarżeń, twierdząc, że wszelkie prze­
cieki były natychmiast likwidowane 
a grunty w pobliżu uszkodzonych słu­
pów — oczyszczane.

Natomiast agencja federalna zarzu­
ca kompanii, że wiosną ub roku każdy 
przeciek uznawano za bezpieczny, jeśli 
oleisty płyn wsiąkł w grunt i nie był 
widoczny gołym okiem. Podobno ka­
żdego roku notuje się od 60 do 100 
przecieków. Władze federalne utrzy­
mują również, że Edison nie prze­
prowadza analiz próbek ziemii zaka­
żonej płynem zawierającym groźne 
środki.

Dotychczas nie zanotowano chorób 
wywołanych bliskim kontaktem z PCB 
czy PCBF, poza drobną wysypką.

Wiosną ub roku ta sama agencja 
oskarżyła kompanię o niewłaściwe 
magazynowanie tych środków. Jedno­
cześnie innej kompanii, North Shore 
Gas zarzucono nielegalne grzebanie 
pojemników po PCB. Domagano się 
ukarania Commonwealth Edison grzy­
wną wysokości $280.000, a North Shore 
Gas — $29.000.

Ułatwienie Dla Kalekich 
Pasażerów RTAiCTA

Ludzie poruszający się przy pomo­
cy wózków inwalidzkich mogą obec­
nie korzystać z większości pociągów 
RTA, przystosowanych do przewoże­
nia osób kalekich. Agencja ogłosiła 
również wiadomość o planach prze­
dłużenia tras autobusów dla inwali­
dów w ciągu najbliższych 18 mie­
sięcy.
Tymczasowy przewodniczący RTA 
John D. Kramer podał tę informa­
cję zaraz po ogłoszeniu decyzji są­
du, w sprawie wytoczonej tej agencji 
jeszcze w 1975 roku i oskarżającej 
ją o dyskryminację przeciw osobom 
kalekim. Już od kilku lat zarządcy 
kolejek podmiejskich prowadzą pro­
gram pomocy inwalidom instalując 
specjalne wejście do pociągów i au­
tobusów oraz zapewniając im pomoc 
własnych pracowników.

Werdykt sądu w zasadzie nic nie 
zmieni. CTA i RTA będą po prostu 
kontynuować już rozpoczęty pro­
gram.

Zgodnie z porozumieniem wszyst­
kie linie kolejowe, z wyjątkiem Il­
linois Central Gulf, dobrowolnie zgo­
dziły się na eliminację przepisów 
zabraniających ludziom korzystają­
cym z wózków inwalidzkich wsiada­
nia do pociągów bez pomocy drugiej 
osoby. Zmianę przepisów wprowa­
dzono po głośnej sprawie kalekiego 
pasażera, któremu konduktor zabro­
nił wejścia do pociągu, ponieważ nie 
towarzyszyła mu żadna osoba do po­
mocy.

Kramer przewiduje, że obecnie 
większość konduktorów zaoferuje in­
walidom pomoc, w miarę swych sił. 
Zaznacza jednak, że rozsądniej było­
by nie liczyć na niczyją pomoc i 
poruszać się w towarzystwie kogoś 
z rodziny czy z agencji społecznej.

Zwraca się uwagę, że zarówno po-

Z Bocznej 
Trybuny Sportowej 

Pisze Zygmunt P. Bobin

moc konduktorów, jak możliwość wej­
ścia do pociągu będzie dostępna tyl­
ko osobom posiadającym niezmoto­
ryzowane składane wózki inwalidz­
kie, które nie będą przeszkadzały 
innym pasażerom. Wymagana będzie 
również zdolność samodzielnego prze­
niesienia się z wózka na siedzenie, 
a w razie konieczności, korzystania 
z pomocy pracownika społecznego, 
informacja z zawiadomieniem o pla­
nowanym dniu podróży, wysłana do 
agencji z jednotygodniowym wyprze­
dzeniem.

Specjalny program ułatwiający 
przewóz autobusami inwalidów wpro­
wadzono już w wielu miejscach. Po­
czątkowo korzystało z niego około 
8,800 ludzi, w 1982 roku liczba ka­
lekich pasażerów wzrosła już do 
550,000 osób i przypuszcza się, że w 
tym roku przekroczy milion.

Crochet Cozy Coat

7396
KALENDARZYK WISŁY

Mecze halowe piłki nożnej w Soc­
cer City (Highland Park) w niedzielę, 
26 lutego od godz. 10:30 przed połu­
dniem. Wisła gra z Evanston o godz. 
6-ej wieczorem.

W klasie “Over-30” — Wisła gra z 
Pampas w piątek, 24 lutego w hali 
Odeum, Villa Park, o godz. 8:30 wie­
czorem, poprzedzony meczem Olym­
pics — Winged Bull o godz. 8-ej wiecz. 
Wstęp na mecze drużyn “Over-30” 
bezpłatny. Wstęp na mecze w Soccer 
City (13 meczów każdej niedzieli) — 
tylko $3.00; bilety tylko przy wejściu 
na halę.

W drukowanym programie z dnia 
19 lutego w rubryce Indoor Soccer 
Highlights znajdujemy krótką notatkę 
z meczu Wisła — Palermo. “Wisła, 
keeping a new winning streak rolling, 
brought Palermo suddenly back to 
earth. Z. Kostrzewiński and W. Drozd 
did the damage to Sicilians”. Wisła 
wygrała ten mecz z łatwością by 
następnej niedzieli przegrać spotka­
nie.

Zainteresowani grą w jakiejkolwiek v 
drużynie Wisły mogą się zgłaszać 
u dyżurnego w lokalu Wisły, 4411 W. 
Fullerton, każdego dnia, najlepiej wie­
czorem.

"Dziennik Związkowy " 
kosztuje mniej 

niż szklanka piwa!

Play it smart, crochet this great 
coat for little money!

High band collar, deep arm­
holes, side slits-this 3/4 coat is 
all you want and more! Crochet 
of synthetic worsted in post 
stitches. Pattern 7396. direc­
tions for Sizes 8-10: 12-14 incl. 
$2.75 for each pattern. Add 
50C each pattern for postage 
and handling. Send, to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept. 263

Polish Daily Zgoda 
Box 163, Old Chelsea Sta., 
New York, NY 10113. Print 
Name, Addresse, Zip, Pattern 
Number.

YOUR NEXT CRAFT is in our NEW 
1984 NEEDLECRAFT CATALOG 
Over 170 varied designs, 3 free 
patterns. Send $2.00.
ALL CRAFT BOOKS. .$2.50 each 
All Books and Catalog-add 50< 
each for postage and handling. 
135-Dolls & Clothes On Parade 
134-14 Quick Machine Quilts 
133-Fashion Home Quilting 
132-Quilt Originals 
131-Add a Block Quilts 
129-Quick ’n’ Easy Transfers 
128-Envelope Patchwork Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
125-Petal Quilts 
121-Pillow Show-Offs 
118-Crochet with Squares 
117-Easy Art of Needlepoint 
114-Complete Afghans 
112-Prize Afghans 
Ill-Easy Art of Hairpin Crxhet 
109-Sew+Knit (Basic tissue incl) 
107-lnstant Sewing 
106-lnstant Fashion 
104-lnstant Money 
103-15 Quilts for Today

jf Praca Męska

}★ Naprawa TV

if Ogrzewanie

AUTO

★ Zguby

jf Praca Męska

Poszukuje Pracy
pół

Cicero

if Szuka Garażu

jf Do Wynajęcia

if Praca Męska

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

MEDICAL assistant for gynecology 
clinic. North-west side. Fluent English 
& Polish required. Call 772-7748. Mon­
day — Friday. Ask for Julie or Nancy

POSZUKUJEMY garażu na magazyn, 
na Helenowie. 278-7633 albo 486-4488.

WANTED experienced beautician 
with some following. Call: 763-0030 
ask for Irene.

POTRZEBNY murarz z doświadcze­
niem, oraz pracownicy do dachów. 
Proszę dzwonić 545-4699. 

NAPRAWA pieców do ogrzewania po 
niskich cenach. Gwarantowana pra­
ca. 394-9471.

JACKOWO. 6 umeblowanych pokoi 
dla dorosłych. Tel. 267-3270,

POTRZEBNA bartenderka mówiąca 
po angielsku. Dzwonić od 3-9 wieczo­
rem. Tel.: 745-1140.

SPRZEDAM 2 piękne kurtki “minko- 
we” — jasne. 637-8399.

NAPRAWA telewizorów w waszym 
mieszkaniu. Gwarancja. A. Gil. 
966-5831.

Ciało Lemona Raymonda Hunt amerykańskiego 
generalnego międzynarodowych sił pokojowych,

POTRZEBNA bartenderka do baru 
na pełny etat. Proszę się zgłaszać 
osobiście, 2906 N. Pułaski. Tel. — 
736-5040.

’78 FORD 1 Ton Stepvan, automatycz­
na transmisja, musi być sprzedany 
$1,850.00. Pytać o Ted’a: 251-5300. Wil­
mette, n.

DWURODZINNY dom na Jackowie 
do sprzedania. Bez agentów. Tel.: 
772-7588.

ZGUBIONO paszport na nazwisko Jó­
zef Bogdan Kulikowski......... .  286-8163

KOBIETA 
DO SPRZĄTANIA 

POKOJÓW W HOTELU
Praca na pełen etat, łącznie z week­
endami. Minimalna znajomość angiel­
skiego pomocna. Zgłaszać się osobi­
ście. W godzinach: od 9 rano do 11 
rano, lub od 1 po południu do 3 po 
południu.

9450 W. Lawrence Ave.

ZGUBIONO paszport na nazwisko
Elżbieta Rybicka..........Tel.: 298-9690Pamiętaj, że wobec 

zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

STOLARZ fachowiec na pełen etat. 
Tel.: 654-1795

POWAŻNA, odpowiedzialna kobieta 
przypilnuje dzieci. Może zamieszkać, 
lub nie. 890-1292.

ZAOPIEKUJĘ się dzieckiem w swoim 
domu.......................................  889-7868.

GARDEN APARTMENT
New with appliances and carpet, 
includes electric and gas, $300 per 
month. Devon-Milwaukee-Nagle.

763-5753 Evenings

POMOCE pielęgniarskie do pracy do 
prywatnych domów. Wymagana czę­
ściowa znajomość jęz. ang. — Tel.: 
725-7881. _____ .

FITTER
MARKER/TAILOR/FITTER

Marshall Field’s State Street Store 
has excellent full time openings for 
experienced fitters who can mark, 
tailor and fit clothing. Must be able 
to speak English. Salary Commensu­
rate with experience plus liberal 
benefits. For consideration, apply in 
person on Friday, Monday, Tuesday 
and Wednesday, 10 AM-2 PM to:

Personnel, 10th Floor 
MARSHALL FIELD’S 

111 N. State Street, 
Chicago, IL.

Equal Opportunity Employer M/F

DOORMAN
Ideal for retired person. Vicinity of 
Sheridan & Irving. Apartment plus 
salary. English speaking preferred. 
Call Gerry 477-6688.

POTRZEBNA POMOC 
DO KUCHNI 

Zgłaszać się osobiście. 
5924 W. Fullerton

6325 N. SHERIDAN RD. 
DeLuxe, spać. 2 bdrm., 2 bath apt. 
Featuring sauna, swimming pool, 
laundry fac., heat & A/C inc. 24 hr. 
sec. Indoor Parking. Gar. avail. Many 
extra’s, $750, conv. trans.

Call 480-0566 or 973-1100

BELMONT-LAWNDALE 
(Waclawowo) 

5-ka, 2 sypialnie, odnowione, dla ro­
dziny najchętniej z Warszawy. 

267-3067

POTRZEBNE KOBIETY 
DO PRACY 

W KIOSKU Z GAZETAMI 
Od godziny 12-ej w południe do 5:30 
po południu. Znajomość języka angiel­
skiego konieczna.

Zgłaszać się osobiście do kiosku 
na narożniku Milwaukee i Ashland.

ZATRUDNIĘ OD ZARAZ
Pracowników Posiadających 
Doświadcznie z Zakresu Prac 

Aluminiowo-Sidingowych 
i Stolarskich

Tel.: 282-4555

ASSISTANT MANAGER
No Experience Necessary 

Will Train, 
Excellent Pay & Benefits 

Ms. Krysztopa 
449-1920

NAPRAWA telewizorów kolorowych 
“V.C.R.”. Gwarancja. 736-5605.

1979 CHEVY IMPALA
3 siedzenia station wagon ochładzany, 
V-8. Cena $2,995. 1979 Olds Ctlss 
Supreme, 2-drzwiowy. Cena tylko $3,995 
Pytać o Adama lub Jana.

Tel. 631-9005

BELLWOOD —
1 bedroom, 4 room house, pay own 
utilities, 1 month security deposit. 
Prefer older people, no pets. Don’t 
miss this great rental! Only $275— 
now! Call544-1973.

RZYM. -
dyrektora
który został zastrzelony w Rzymie 15 lutego, w drodze 
do domu pogrzebowego, ze szpitala San Giovanni. (UPI)

DOŚWIADCZONY
FREZER

Pełny etat, lub part time, od 
zaraz. Godziny do uzgodnienia.

ERA INDUSTRIAL
10103 W. Pacific Franklin Park

678-6617

POTRZEBNE KOBIETY
Mólwiące po angielsku i polsku do re­
stauracji szybkiej obsługi “The Sub­
marine Post.” Nocna zmaiana od 6 wie­
czorem do 2 rano. Muszą mieć samo­
chód. Dobre wynagrodzenie. Zgłaszać 
się osobiście od 10 rano-2 po południu. 

2759 W. 51st Street

BY OWNER
Remodeled, super neat & clean brk. 
expandable. 3-4 bdrms. Eat in kit. 
Full bsmt. 2 car gar. Near St. Mary’s 
Star of the Sea. Many Extras. Special 
fin. Principals only. 585-8353

ZAGINĄŁ 
PASZPORT POLSKI 

jednokrotny na nazwisko Czesław 
Doktor czyk. Znalazca proszony o tele­
fonowanie

na nr. 585-1827

POTRZEBNA GOSPODYNI 
DOMOWA

W wieku 45 do 60 lat. 7 dni w tygod­
niu. Przyjemna rodzina z 2 letnim 
dzieckiem. Proszę telefonować:

639-0947

WANTED PERSON
To work for residential cleaning ser­
vice on 4 person crew. Experienced 
people with referrences only.

848-7633

FOR RENT
2 Apartments 5 Rooms Each 
2nd and 3rd floors. All utilities. Heat­
ed. Cabinet kitchens. Both apart­
ments available now. Rent $450 plus 
security deposit. North side. Phone 
between 6 and 9 A.M. 271-5069

“Part Time”
Wieczorami i w Soboty

Potrzebne kobiety do lekkiego monto­
wania. Muszą posiadać “zieloną kar­
tę”. Zgłaszać się:

5632 NORTHWEST HWY. 
po 8 rano

Po 28 latach kariery filmowej nie chcę 
skończyć jak hędzny włóczęga” — 
powiedział jednemu z francuskich 
dziennikarzy w przerwie zdjęć do ko­
lejnego filmu. Ciekawe, jak długo 
wytrzyma w postanowieniu poprawy?

OWNER OPERATOR
With tandem axle tractors for high 
revenue, local and short haul work. 

CALL:

780-9533

POTRZEBNY WYKWALIFIKOWANY 
TOKARZ — FREZER 

Na pełny etat oraz osoba do ostrze­
nia frezów (mill sharpening) na 
etatu.

Zgłaszać się osobiście. 
GENERAL PRODUCTION 

MACHINE CO. 
1331 S. Laramie

KIEROWCA 
CIĘŻARÓWKI 

Potrzebny doświadczony kierowca do 
prowadzenia trailer. Stała praca. 
Świadczenia firmowe. Musi mówić 
trochę po angielsku. Trasa: Illinois, 
Indiana i Michigan.

Pytać o Gino.
2014 W. Hubbard Chicago

HOUSECLEANING 
CAREER 

OPPORTUNITY
For dependable hard working women 
as a sub-contractor for McMaid Inc. 
Position requires a dedicated self 
starter who speaks English & Polish 
fluently. We will help you get started 
and teach you to hire and train your 
own team using our methods and sy­
stems. You must have your own car, 
be flexible as to hours worked, and 
be available for one week training 
program. All positions are in North­
west suburbs and require daily com­
muting.

Call today in English only 
Ask for Mrs. Lange 

991-2383

17-latek Podejrzany 
o Zamordowanie 

Staruszki
17-letni Lamond Waters, zamiesz­

kały przy 203 S. 26-ta Ave., w Bell­
wood, jest podejrzany o zaatakowa­
nie ostrym soplem lodu 86-letniej 
mieszkanki Maywood, Betty Here­
ford, która w wyniku odniesionych 
ran zmarła kilka dni później w szpi­
talu. Władze sądowe chcą oskarżyć 
Watersa o morderstwo. Początkowo 

, zarzucano mu próbę morderstwa.

Seeking retired individual. Hours are 7:00 A.M. 
to 8:30 A.M. also 3:45 P.M. to 5:00 P.M.

Crossing guard experience would be a plus.
APPLY IN PERSON 

OR CALL 
PERSONNEL DEPARTAMENT

628-3582
MULAY PLASTIC INC.

CHILD CARE
8-3 P.M. Monday-Friday for one 5- 
month-old girl. Light housekeeping 
for $110 a month. Some English at our 
house. 4200 N.-700 W.

871-6262

SPRZEDAM SKLEP 
Z DOBRĄ IMPORTOWANA

ODZIEŻĄ SKÓRZANĄ
Lub odstąpię (wyposażony w alarm) 
lokal.

Tel.: 545-0999

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIĘ W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

PON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

INFANT CARE
A.M.’S. Mon. - Fri.

Exp. Refs. Own transp. or CNW 
English speaking necessary.

433-7914 _____
LIVE-IN

Couple needed for Gold Coast 
home. Cook-housekeeper- 
driver-valet team. Must have 
excellent references and speak 
English. Top salary and bene­
fits. Call Gary:

831-5530

Omar Sharif 
Obiecuje Poprawę

Omar Sharif, aktor filmowy po 
chodzenia egipskiego zasłynął nie tyl­
ko ze znakomitych ról, ale także z 
niekontrolowanego wprost pociągu do 
gier hazardowych. Ostatnio jednak 
wszystkie francuskie kasyna gry otrzy­
mały zakaz wpuszczania Sharifa.

“W ciągu mojego życia zdążyłem 
przegrać dobrze ponad 30 milionów 
franków. Teraz jednak postanowiłem 
żyć skromnie. Koniec flirtów z kobie- ' 
tami, nie będę miał samochodu, nie _________________________
będę dawał kosztownych prezentów. -JL- Praca Żeńska

BELMONT-PULASKI 2Vź room stu- 
dio, heated. $260.465-6480.__________
2%-POKOJOWE mieszkanie “stu­
dio”. Piec, lodówka, ogrzewanie. 
3507 N. Cicero. $260. Tel. 677-2119. 
WYGODNE, 5-pokojowe mieszkanie, 
2 sypialnie. Dywany. Piec, lodówka. 
Użyteczności włączone. $425 mie- 
sięcznie. Tel. 282-2562.

MASTER FURRIER
Marshall Field’s State Street Store 
has an excellent opening for an 
experienced furrier. Furrier and 
workroom knowledge are preferred. 
Sales experience a plus. In addition 
to a professional environment, we 
offer a salary consideration, apply 
in person on Friday, Monday, Tues­
day and Wednesday, 10 AM-2 PM to: 

Personnel, 10th Floor 
MARSHALL FIELD’S 

111 N. State Street, 
Chicago, IL.

Equal Opportunity Employer M/F

KURSY ZAWODOWE 
W JĘZYKU POLSKIM 

Tokarz - Frezer
Informacje Telefoniczne Całą Dobę 

Osobiście 7-9 Wieczorem
342-6484

jf Pomoc Domowa
DO OPIEKI NAD DZIECKIEM

Potrzebna poważna, odpowiedzialna 
kobieta, do opieki nad 2 dziećmi 
w moim domu. Godziny: 7:30 rano 
do 5 po południu. Wynagrodzenie do 
omówienia.

DZWONIĆ 484-6046

10 Laura Drive 
„ , Addison, IL.
Equal Opportunity Employer M/F
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Stanowy Sąd Najwyższy 
Utrzyma! w Mocy Wyroki Śmierci
Stanowy Sąd Najwyższy utrzymał 

w mocy cztery wyroki śmierci wyda­
ne przez niższe instancje sądowe. De­
cyzja Sądu Najwyższego oznacza 
więc, że wszyscy czterej skazani mo­
gą zostać poddani egzekucji już we 
wrześniu.

Do najgłośniejszych spraw należało 
skazanie właściciela małej firmy 
produkującej trofea, Charlesa Alba­
nese, na kary śmierci za zatrucie 
babki swej żony, teściowej i własnego 
ojca. Wczorajsza decyzja Sądu Naj­
wyższego dotyczy jedynie jednego 
wyroku śmierci wydanego na Alba- 
nesa (otrzymał dwa wyroki za zamor­
dowanie ojca).

Chłopiec Odpowie
Za Zamordowanie Matki

15-letni John Visinaiz odpowie za 
zamordowanie własnej matki, 34- 
letniej Natalie Kapugi nożem ku­
chennym. Ten potworny incydent 
miał miejsce w dniu 24 października. 
Początkowo władze sądowe skierowa­
ły go na badania psychiatryczne, są­
dząc, że w chwili popełnienia mor­
derstwa mógł znajdować się w stanie 
silnego wstrząsu psychicznego. Oka­
zało się jednak, że chłopiec zdawał 
sobie sprawę ze swego czynu i doko­
nał go świadomie. John Visinaiz bę­
dzie sądzony jak dorosły.

W Illinois, zgodnie z niedawnymi 
postanowieniami Legislatury zmie­
niono sposób wykonywania wyroku 
śmierci. Skazaniec otrzymuje za­
strzyk z silną trucizną. Dawniej ko­
rzystano z krzesła elektrycznego.

Utrzymano również w mocy wyroki 
śmierci na następujących skazań­
ców: Walterze Steward, lat 28, za za­
mordowanie dwóch osób w czasie na­
padu rabunkowego na firmę jubiler­
ską w Berwyn w lutym 1980 r., oraz 
wyrok na weterana wojny wietnam­
skiej, Charlesie Silasgy, uznanego 
winnym zamordowania swej sympatii 
i jej koleżanki w dzień św. Walentyne- 
go w 1980 r.

Trzeba podkreślić, że ostatni skaza­
niec w czasie apelacji składanych 
w jego imieniu przez adwokatów, do­
magał się jak najszybszego wykona­
nia wyroku śmierci twierdząc, że po­
byt w więzieniu straszniejszy jest od 
utraty życia. Pobyt swój w więzieniu 
określił jako “raka.” Egzekucję 
Charlesa Silasgy wyznaczono na 21 
września.

Wszyscy wyżej wymienieni skazań­
cy mają jeszcze możliwość odwołania 
się do wyższych instancji sądowych — 
sądów federalnych. Adwokaci ich za­
powiadają takie odwołanie tym bar­
dziej, że w wypadkach kary śmierci 
jest ono automatyczne.

Sędziowie Za Rezygnacją Szefa 
Sądu Okręgowego Powiatu Du Page

Zdecydowana większość sędziów z 
sądu okręgowego na powiat Du Page 
z oburzeniem pzyjęła wiadomość o 
pobieraniu przez szefa tego sądu, Bur- 
ce’a Fawella oraz dwóch innych sę­
dziów, opłat za udzielanie ślubów cy­
wilnych poza gmachem sądu. Sędzio­
wie uznali, że praktyki takie leżą w 
niezgodzie z decyzjami wydanymi 
przez stanowy Sąd Najwyższy. Kilku 
sędziów damaga się wręcz ustąpienia 
Fawella, zapowiadając, że w prze­
ciwnym razie zostatnie zmuszony do 
rezygnacji.

Od chwili ukazania się tej wiado­
mości w prasie, Fawell przebywa na 
wakacjach. Dziennikarze dotychczas 
nie byli w stanie nawiązać z nim 
kontaktu. Jego funkcje pełni tymcza­
sowo sędzia John Bowman, który 
twierdzi, że nie jest zainteresowany 
przejęciem funkcji Fawella. Bowman 
poinformował, że głównym kandyda­
tem na to miejsce jest sędzia Robert 
Nolan, który został zwyciężony przez 
Fawella w wyborach w 1981 roku. 
Nolan odmówił udzielenia na ten temat 
jakichkolwiek komentarzy.

Na żądanie sędziów Carla Hennin-

gera i Anthony’ego Pecarelli na dziś 
zwołano specjalne posiedzenie, celem 
omówienia sytuacji oraz ustalenia czy 
inni sędziowie postępowali tak samo 
jak ich szef.

Tymczasem śledczy ze stanowej 
Rady Dochodzeń Prawnych dokonuje 
przeglądu tysięcy licencji małżeńs­
kich z powiatu Du Page, by oddzielić 
te, które wręczono poza gmachem 
sądu i zasięgnąć informacji, czy za 
usługę tę pobierano dodatkowe opła­
ty. Rada jest komórką dochodzeniową 
Komisji Sądowej Illinois, która posia­
da prawo wymierzania kar sędziom 
postępującym niezgodnie z przepi­
sami.

Rada nosi się również z zamiarem 
rozesłania listów do wszystkich 29 
sędziów z Du Page z pytaniem, kiedy 
i za jaką opłatą udzielali ślubów. 
Mówi się, że najwięcej ceremonii ślu­
bnych przeprowadził szef sądu, Bruce 
Fawell.

Prokurator stanowy na powiat Du 
Page Michael Fitzsimmons nie zde­
cydował jeszcze, czy rzeczeni sędzio­
wie powinni zostać postawieni przed 
odpowiedzialnością karną.

18 Członków Gangów Ulicznych 
Odpowie Za Handel Narkotykami

W wyniku kilkumiesięcznych docho­
dzeń, 18 członków dwóch gangów uli­
cznych oskarżono o handel narkoty­
kami. W czasie śledztwa policja skon­
fiskowała spore ilości PCP, środka 
uspakającego dla zwierząt, znanego 
powszechnie jako “angel dust”, o war­
tości rynkowej $500.000.

Sąd przysięgłych z powiatu Cook 
przeprowadził w tej sprawie pierwsze 
przesłuchania już w listopadzie ub 
roku. Stwierdzono, że część narkoty­
ków sprzedawano bezpośrednio z sa­
mochodów na ulicach. Dochodzenie 
wszczęło również biuro prokuratora 
stanowego na powiat Cook, Richarda 
Daley’ego.

Oskarżenia, z których część była 
już gotowa w grudniu, lecz tymcza­
sowo wstrzymana celem zebrania 
większej ilości dowodów rzeczowych 
przeciw przestępcom, powstały w 
wyniku dwóch oddzielnych śledztw.

Jedno, prowadzone pod szyfrem 
“Operation Viper” dotyczyło gangu 
o nazwie Spanish Cobras, uważanego

swego czasu za jeden z najgroźniej­
szych gangów operujących na terenie 
Chicago. Oskarżono ośmiu członków 
tego gangu, w wieku 18 — 59 lat. 
Policja zebrała dowody świadczące, 
że wszyscy oskarżeni trudnili się sprze­
dażą PCP, pobierając $80 za jeden 
gram.

Drugie dochodzenie pod szyfrem 
“Operation Ladder” wszczęto w pa­
ździerniku ub roku przeciw gangowi 
Traveling Vice Lords. Grupa ta han­
dlowała papierosami z marihuany z 
domieszką PCP. Kombinacja ta, znana 
jest jako “happy stick” lub “joy stick”. 
Za jeden papieros pobierano $10. Dzien­
ne dochody gangu z tej sprzedaży 
wynosiły $5.000. Dziesięciu członków 
Traveling Vice Lords, w wieku 19 — 
43 lata zasiądzie za swą przestępczą 
dziłalność na ławie oskarżonych.

Dochodzenia przeprowadzone były 
w koordynacji wydziału policji do 
walki z gangami, sekcji narkotyków 
oddziału przeciw zorganizowanym 
przestępcom oraz Joela Goldsteina, 
asystenta prok. Daley’ego.

MOST AWALI, LIBAN. — Żołnierze armii libańskiej w drodze 
na tereny okupowane obecnie przez Izrael, w celu schro­
nienia sie przed ofensywą druzów. (UPI)

WASHINGTON. — Uszczęśliwiona Brooke Knapp w objęciach 
męża. Kobieta-pilot pobiła rekord przelatując samolotem 
typu Gulfstream HI trasę w 45 godzin, 32 min i 53 sek. (UPI)

Rada Powiatowa Obiecuje 
Zatrudnić 260 Pracowników

Jako Personel Pomocniczy Szpitala Powiatowego
Przewodniczący komitetu finanso­

wego Rady Powiatowej Martin Tu­
chów przyrzekł lekarzom i pielęgniar­
kom Szpitala Powiatowego, że Rada 
Powiatowa, a przynajmniej jej demo­
kratyczni komisarze, których jest 11, 
zatwierdzą propozycję, aby zwię­
kszyć liczbę nowego personelu szpi- 
tanego jaki zostanie przyjęty w nad­
chodzącym roku budżetowym.

Wypowiedź Tuchowa łączy się bez­
pośrednio z niedawnymi, demonstra­
cyjnymi wystąpieniami personelu 
lekarskiego i pielęgniarskiego, zezna­
jącego w czasie przesłuchań w zwią­
zku z preliminarzem budżetowym.

Domagali się oni zwiększenia liczby 
presonelu pomocniczego, ponieważ 
trudno jest opiekować się chorymi, 
jeśli trzeba jeszcze wykonywać obo­
wiązki nie należące do lekarzy czy 
też pielęgniarek.

Preliminarz budżetowy przewidy­
wał przyjęcie do pracy w Szpitalu 
Powiatowym 100 nowych pracowni­
ków, obecne przyrzeczenie zapewnia 
o przyjęciu dodatkowych 160.

Jak stwierdził Martin Tuchów, przy­
jęcie nowych pracowników kosztować 
będzie administrację powiatu dodat­
kowo $2 min, ale pieniądze te zostaną

Rachunki Podatkowe 
Będą Wysłane 

w Terminie
Władze powiatu Du Page doszły 

do wniosku, że straty finansowe jakie 
mogą ponieść poszczególne szkoły w 
powiecie będą zbyt duże, aby móc 
sobie pozwolić na opóźnienie w wy­
syłaniu rachunków za podatki od real­
ności.

Postanowiono więc, aby w terminie 
wysłać rachunki za pierwszą ratę 
podatkową, a później za drugą z “wy­
równaniami” Cała ta operacja będzie 
kosztowała powiat $156,000. Stwier­
dzono jednak, że opłaca się ponieść 
koszty i zapewnić szkołom przychody.

Tak więc, mieszkańcy pow. Du Page 
otrzymają rachunki za pierwszą ratę 
podatków realnościowych już po 1 
maja, a zobowiązani będą je zapłacić 
nie później jak do 1 czerwca. Ra­
chunki za drugą ratę podatków roze­
słane zostaną 1 sierpnia, a termin ich 
zapłacenia minie z dniem 1 września.

Opóźnienia związane z wysyłką ra­
chunków miały powstać na skutek 
ponownego oszacowania posiadłości 
w tym powiecie i związanych z tym 
problemów w rachunkowości.

Najmłodszy Daley 
Na Stanowisku

William Daley, najmłodszy z sied­
miorga dzieci byłego mayora miasta 
Richarda Daley, przyjął nominację 
na stanowisko członka tymczasowej 
rady obywateli mającej doradzać Sta­
nowej Komisji Handlowej w spra­
wach dotyczących opłat za użytecz­
ności publiczne.

Na stanowisko to mianował Willia­
ma Daley przewodniczący stanowego 
senatu Philip J. Rock. Jak wiadomo, 
czterech ustawodawców stanowych 
oraz gubernator mają mianować 
członków tej komisji. Komisja opra­
cuje regulamin wyboru członków sta­
łej komisji, zgodnie z uchwałami Le­
gislatury.

William Daley, adwokat z wykształ­
cenia, dotąd stronił od czynnej pracy 
politycznej. Prowadził kampanie wy­
borcze swego starszego brata Richarda 

Wraz z Daley do Komisji, mianował 
sen. Rock siostrę Colette Jolie, dy­
rektorkę centrum kształcenia zawo­
dowego. 

wygospodarowane dzięki oszczędono- 
ścioin budżetowym wprowadzonym w 
innych działach administracji powia­
tem. Przyjęcie dodatkowych 260 pra­
cowników zwiększy sztab szpitala do 
6.875 osób.

Zapewnienie Tuchowa jest o tyle 
prawdopodobne, że w skład Rady Po­
wiatowej wchodzi 17 komisarzy. Jeśli 
za zatwierdzeniem propozycji opo­
wiedziało się 11 demokratów, nie 
muszą zabiegać o glosy republikanów, 
są bowiem większością.

Trzeba przypomnieć, że Rada Po­
wiatowa do końca lutego musi za­
twierdzić preliminarz budżetowy opie­
wający na wydatki przekraczające 
miliard dolarów. Budżet podzielony 
jest na kilka działów, osobno dla ka­
żdego z nich tj. lasków powiatowych, 
szpitala, administracji powiatem 
oraz kilku innych agencji.

W innych sprawach Rada Powia­
towa zdecydowała się odnowić umowę 
z firmą Edmond S. Power Agency, 
która odpowiedzialna jest za kontro­
lowanie pracy lokalnego oddziału 
sądowego. Zatwierdzono ten kontrakt 
mimo sprzeciwów niektórych człon­
ków Rady, wskazujących na niezbyt 
właściwe wywiązywanie się z powie­
rzonych obowiązków firmy.

Jako przykład przytoczono fakt, że 
agencja nie zdołała wykryć przekup­
stwa, jakie udowodniły władze fede­
ralne w słynnym śledztwie .zwanym 
aferą “Greylord”. Firma ta otrzy­
muje $40.000 rocznie za sprawdzanie 
pracy sądu.

Dwóch republikańskich komisarzy, 
proponowało zmiany w preliminarzu 
budżetowym. Harold Tyrrel propono­
wał, aby zmienić nieco przyznawanie 
5% podwyżek preliminowanych uposa­
żeń. Zamiast przyznać te podwyżki 
wszystkim pracownikom, po 5% dać 
jedynie tym, którzy zarabiają nie wię­
cej jak $10.000 rocznie, zarabiającym 
więcej, odpowiednio niższe podwyżki. 
W ten sposób zdaniem komisarza, po­
wiat zaoszczędzi $2.9 min (koszty 5% 
podwyżki obliczono na $20 min).

Kom. Richard Seibel zaproponował 
redukcję personelu w dwóch agen­
cjach. W biurze prokuratora stanowe­
go pow. Cook redukcję 55 etatów, 
a w biurze superintendenta szkolni­
ctwa 17 etatów. Zdaniem Seibela, za­
oszczędzi to powiatowi $1.6 min.

Zniknięcie Dziecka 
Zmusza Do 
Ostrożności

Tajemnicze zaginięcie dwu i pół 
letniego Michaela Des Forges przed 
ponad tygodniem zwróciło szczególną 
uwagę nauczycieli, wychowawców i 
rodziców, na zwiększenie środków 
ostrożności wobec innych dzieci.

Szczególnie w szkole powszechnej 
położonej w bliskim sąsiedztwie domu 
zaginionego dziecka, przeprowadzano 
z uczniami pogadanki o niebezpie­
czeństwie rozmów z obcymi itp.

Wczoraj agenci śledczy FBI polecili 
prywatnej firmie wypompować zbior­
nik kanalizacyjny znajdujący się na 
posiadłości rodziców chłopca. Nie na­
trafiono jednak na żadne ślady dziecka

Równocześnie ustawiono blokadę 
sąsiedniej drogi, zatrzymywano kie­
rowców pytając, czy nie mogliby 
udzielić jakichkolwiek informacji na 
temat zaginionego tydzień temu (15 
lutego) Michaela.

Jak dotąd, nie ma żadnych wiado­
mości co do losu zaginionego dziecka. 
Najprawdopodobniejszą teorią wyda- 
je się być porwanie dziecka, nie ma 
jednak żadnych dodatkowych infor­
macji.

Lekarze i Farmaceuci Oskarżeni 
o Defraudację $5 Mln z Medicaid
W wyniku intensywnych, 2-letnich 

dochodzeń przeprowadzonych przez 
biuro prokuratora generalnego Illi­
nois, Neila Hartigana, Dept. Pomocy 
Społecznej, inspektora poczt Jamesa 
Weingara, stanowego Dept. Sprawie­
dliwości oraz biuro federalnego pro­
kuratora generalnego, doszło do oskar­
żenia właściciela aptek, 5 farmaceu­
tów oraz 4 lekarzy o defraudację $5 
min ze stanowego programu ubezpie- 
czniowego Medicaid.

O zorganizowanie nielegalnego pro­
cederu oskarżono 44-letniego Jerome 
Steinborna, zamieszkałego przy 209 
Skokie Blvd, w Wilmette, właściciela 
dwóch aptek “Les On Drugs” z któ­
rych jedna mieści się przy 3125 N. 
Lincoln Ave., a druga przy 3950 W. 
North Ave. Na zapleczu obydwu ap­
tek, znajdowały się kliniki, gdzie czte­
rech lekarzy przyjmowało pacjentów 
z całego miasta.

Prokurator federalny, Dan Webb, 
na konferencji prasowej, wyjaśnił za­
kres działania oskarżonych. Pacjen­
tom sprzedawano syrop z zawartością 
kodeiny oraz środek uspakajający 
Deriden, które wzięte razem działały 
tak samo jak dożylnie wstrzyknięta 
heroina.

Kliniki cieszyły się dużą popularno­
ścią. Codziennie przyjmowano tam 
od 25 do 70 osób z nawet najodle­
glejszych części miasta. Tam podda­
wano ich niepotrzebnym testom i ba­
daniom oraz przepisywano niezliczoną 
ilość recept na zbyteczne lekarstwa.

Czasami jeden pacjent wychodził 
z kliniki z 17 receptami.

Z chwilą gdy pacjenci wpadli w 
nałóg i nie mogli obyć się bez mie­

szanki kodeinowo-Deridenowej, leka­
rze i farmaceuci wykorzystywali ich 
do pobierania od agencji stanowej 
nielegalnych opłat za zbyteczne bada­
nia i niepotrzebne recepty.

Wśród lekarzy, którzy tą drogą za­
robili łącznie $2.6 min wymieniono: 
41-letniego Harolda McBride’a, za­
mieszkałego przy 1632 W. Belmont 
Ave.; 47-letniego Stanleya Wissnera 
z 2123 N. Bissell St.; 55-letnią Olgę 
Ivsin z 3301 S. Giles Ave., oraz 52- 
letniego Jaroslava Herdę z 6366 Black­
hawk Trail, z Indian Head Park.

Pięciu farmaceutów, którzy praco­
wali dla Steinborna oskarżono o re­
gularną sprzedaż zbędnych lekarstw 
i wystawianie rachunków stanowemu 
Dept. Pomocy Społecznej za środki 
medyczne, których nigdy nie sprze­
dano.

Na lawie oskarżonych staną farma­
ceuci: 56-letni Harold Gillman, za­
mieszkały przy 5935 Lincoln Ave., w 
Morton Grove; 76-letni Morris Zfaney 
z 2359 W. Jarvis Ave.; 49-letni Morris 
Levsky z 9125 N. Laramie Ave.; 56- 
letni Merle Scott z 5201 S. Cornell 
Ave., oraz Wesley Yong, który obecnie 
mieszka w Sacramento, Calif.

Wszyscy będą odpowiadali z 44 para­
grafów, między innymi o wykorczenia 
przeciw przepisom pocztowym, nie­
legalną dystrybucję lekarstw, zmowę 
mająca na celu zdefraudowanie pie­
niędzy publicznych itd.

Steinbron dodatkowo jest oskarżony 
o prowadzenie przedsiębiorstwa o po­
dłożu kryminalnym, za co grozi mu 
minimalna kara 10 lat więzienia i 
maksymalna — dożywocia.

Kliniki operowały od 1979 roku.

Były Prezes Firmy z Elk Grove 
Nie Przyznaje Się Do Winy

We wtorek, w sądzie okręgowym 
powiatu Cook odbyło się pierwsze prze­
słuchanie 29-letniego Steyena O’Neila 
— byłego prezesa nieistniejącej już 
kompanii Film Recovery System z 
Elk Grove, oskarżonego wraz z 4 in­
nymi najwyższymi urzędnikami tej 
firmy o spowodowanie śmierci jej 
pracownika, polskiego imigranta Ste­
fana Gołębia. Mężczyzna pracował 
przy oddzielaniu srebra z zużytych 
taśm filmowych. W wyniku tego procesu 
powstaje trujący cyjanek. Autopsja 
zwłok wykazała zatrucie tym groźnym 
środkiem.

O’Neil i pozostali, zostali oskarżeni 
w październiku ub roku. Wszyscy, z 
wyjątkiem Micheala MacKaya z Salt 
Lake City, zaprzeczyli oskarżeniom. 
MacKay w ogóle nie stawił się w sądzie 
w Illinois, ponieważ gubernator Utah, 
Matteson odrzucił żądanie guberna­
tora Illinois, Thompsona o jego eks­
tradycję.

O’Neil, pochodzący z Bozeman w

stanie Montana podjął sądową walkę 
o pozostanie na wolności. Jego próby 
zakończyły się, gdy sędzia tamtej­
szego sądu odrzucił argumenty jego 
adwokata, obliczone na cofnięcie na­
kazu ekstradycji do Illinois.

Gubernator Montany, Theodore 
Schwinden również nie zablokował 
ekstradycji. Sędzia prowadzący jego 
sprawę nie tylko uznał za stosowne, 
by postawić go przed odpowiedzial­
nością kamą za lekceważenie prze­
pisów bezpieczeństwa, które dopro­
wadziło do śmierci robotnika, ale 
także wyraził potępienie dla guberna­
tora Utah za decyzję ochrony Mac­
Kaya.

Sędzia sądu okręgowego powiatu 
Cook, Ronald Banks zezwolił O’Nei- 
lowi na pozostanie na wolności po 
właceniu kaucji i powrót do jego sta­
nu, skąd będzie musiał powrócić do 
Illinois na dalsze przesłuchania.

55-letni Stefan Gołąb zmarł 10 lute­
go 1983 r. w drodze do szpitala.

Oskarżony o Zamordowanie Kobiety 
Podejrzany o Inne Morderstwo

Reuben Sanchez, 38-letni mechanik, 
który wraz ze swym kolegą Warrenem 
Peters Jr, został oskarżony o zamor­
dowanie 21-letniej Michelle Thompson, 
podejrzany jest o zamordownanie w 
1975 r. kobiety, mieszkanki Milwaukee, 
Wise.

Jak doniesiono z agencji śledczych, 
jest możliwe, że zbrodnię na 25-letniej 
Sharon Egerer, którą znaleziono bez 
życia w jej mieszkaniu, popełnił wła­
śnie Sanchez tym bardziej, że kobieta 
domagała się od niego alimentów na 
utrzymanie dwojga dzieci, które jak 
twierdziła są dziećmi Sanchez.

O ewentualności powiązania ze zbro­
dnią popełnioną w 1975 r. poinfor­
mowała policję w Milwaukee matka 
zamordowanej kobiety, która obecnie 
opiekuje się jej dwojgiem dzieci.

Podobno córka jej żyła przez jakiś 
czas z Sanchez, a kiedy podała do 
sądu domagając się alimentów, w kil­
ka dni po wniesieniu sprawy znale­
ziono ją nieżywą. Dotychczas zagadki 
kto był mordercą kobiety — nie roz­
wiązano.

Podano oficjalnie do wiadomości, 
że powstała specjalna grupa śledcza 
składająca się z przedstawicieli władz 
policyjnych obu stanów, zarówno Dli- 
nios jak też Wisconsin, aby dokładnie 
przeanalizować możliwości powiąza­
nia oskarżonego z wspomnianym wyżej 
morderstwem oraz sprawdzenia, czy 
inne, dotychczas nie rozwiązane mor­
derstwa kobiet, nie można zaliczyć 
na konto Sanchez i jego towarzysza.

Władze ostrzegły jednak przed zbyt 
pochopnym oskarżeniem podejrza­
nego, ponieważ poszlaki mogą się 
okazać jedynie dowodami pośrednimi, 
nie wskazującymi na to, że Sanchez 
był mordercą.

Wczoraj policja podała do wiado­

mości dodatkowe informacje uzyska­
ne w związku z morderstwem w 
1975 r. Świadkowie, którzy wcześniej 
świadczyli na korzyść Sanchez obe­
cnie zmienili swe zeznania i stwier­
dzili, że w czasie, gdy zginęła Sharon 
Egerer, Sanchez był właśnie w po­
bliżu jej domu.

Podobno znajomy Sanchez, męż­
czyzna mieszkający w Waukegan 
stwierdził, że zawiózł Sanchez pod 
dom ofiary w dniu w którym zginęła. 
Sanchez przebywał tam ponad pół 
godziny.

Są też świadkowie, którzy zeznali 
przed władzami, iż Sanchez przyznał 
się do nich do morderstwa w 1975 r. 
Śledztwo w tej sprawie nadal trwa, 
przedstawiciele policji w Milwaukee 
mają zamiar spotkać się z szeryfem 
pow. Will, aby przedyskutować ostat­
nie zeznania świadków.

Podobno wałdze badają okoliczno­
ści czterech zbrodni. We wszystkich 
wypadkeh ofiarmai były kobiety, któ­
rych ciała znajdowano przy drogach 
lub na niezamieszkałych terenach-

Komitet Finansowy 
Przyjął Kandydatury 

Wysunięte Przez Mayora
Po dwóch godzinach przesłuchań 

Lestera Dickinsona i Sharon Gist 
Gilliam, aldermani z Komitetu Finan­
sowego zalecili Radzie Miejskiej za­
twierdzenie ich kandydatur na stano­
wiska Komisarza Dept. Ulic i Kanali­
zacji oraz dyrektora budżetu. Jeśli 
ich rekomendacje zostaną przyjęte, 
Dickinson obejmie stanowisko szefa 
Dept. Ulic z roczną pensją $76,000, 
a Gilliam zostanie dyrektorem budże­
tu z zarobkami $70,000 rocznie. Ich 
kandydatury wysunął mayor H. 
Washington.


